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*W*Ffl+ł* ±Hil ;a; -
„Bedzieniy waluyć z nożem w zebach 
odłamkiem szabli, kolbą karabigó, będziemy zarpać zębami"! 
Mowa gen. broni K. rosnkomskleto m ł rocznice zgonu Komendanta 

S:czególnie uroczysty prze" Belw~derze. Na cbied:iócu Bel• dziej wyrasta I potętnłef• po- samoloty i hme narzędzia wojen gać mu w jego ciężkim zadaniu 
bieg miały obchody żałobne w wedeiu ustawił się spieszony sta~ Twoja w pamlęd Po!ak6w. ne. I c6i: z tego, że ktoś inny mo I z całych aił i wszystkhui środka 
Warszawie. Wszystkie domy szwadron aiwoJ~er6w ze 11tan Buc moina, łmłerł pnnwydfr ie łeh posiada~ znacznie włęc:ej? mi, • 
mieszkalne. budynki publicine darem i orkiestr-. Wari. bono• iyłe-4 i smartwyehwstaJesz eo- Wiemy i pamiętamy, te moc na Upomnałd nas, Komendan­
toncłv w powodz:i flag spowitych row.i zaciągnęli siwoleterowie i dzie6, eo godzina. eo ehwłla w rodu, który kocha wolność i ce- '";„, byśmy we wszystkim, co ró 
krepą i opusicionych do połowy belin1aC" duszach i w sumieniach nasz1cb. ni sw6j honor. mienona być mu bimy, umieli zachować spokój i 
mas~ W wystawach sl<!~-1 O godi. 9.15 ~d bram- Bel Cho6 ndemchomłała u wie- si nie tylko llośclą czołgów i sa jeszcze raz spok6j. PamittnY 
wych widnieit_. portr~ty Mar- wederu zajetdta Pan P~~ent ki Twoj._ doczesna powłoka, jed molot6w, nie tylko tonażem wy słów Twoich, naród nasz z pod 
salka Józefa Piłsudskiego nal R. P. prof. Ignacy Mościcki ł nak iyjen i działasz w naszych stnelonych •pocisków. niesioD.ł głowt oczekuje rozwo. 
tle wspaniałych dekorac;ył. be:pośredn.io po~rzybyciu skła- sercach i myślach. Cbo6 asta Nau6d, który tak myśli ł ezu• ju wypa~ów, .~c~owując :im~ 

O godz. 9.15 najwyżsi dostoi-,· da na atopiach Belwederu wie- Twoje zamilkły na wieki. 1lyny je, b~le bi~ ai• do upadłego, D.ł krew 1 ia~11wia1ącą ~yscypb · 
tli~ ,pań~tw~wi złotyli hołd pa• iecn.. Następnie wieńce składaj- my głos Tw6j wielki, doncm.1 , do ostatniego ładunku, będzie ~t· Omylić s11 musi kazdy, kto 
Mtęet W1elk1ego Marszałka w P. Ma.rsułek śmigły - !{ydz. p. natchniony. Cho~ oczy Twoje walcsy~ 1 nożem w iębacb, bę- liczy obecnie na słabe nerwy ~o 
„---------~ premier, marszałkowie Mieddń" umknęły się do IDU wiecznego, cizie walczy~ odłamkiem szabli, \akow, na ła~e wyueryan1• 

ski i ~ak?wski, itą. Wsiyscy ezuJemy na sobie Tw6j ~rok kolbą karabinu będzie szarpać ich odporności psycbicmeJ • . , 
czv chca 

gdańszczanie? 
Propaganda niemiecka pod· 

saa~ myśl. ie gdailuczanie 
PACO tlrlłllUl dączy~ się • 
~ Nfemłeelat i chcieliby 
~dzi~ głosowanle. 

2a gd-6uczanie tego ale 
pragnllt to wiadomo. Bo tne• 
baby głupc6w, żeby pragn~U 
losu Austriak6w, Czechów, Sio 
wak6w, ety mieszkańców Kłaj­
pedy. A tymczasem każdy 

_ g,!4ńszczanln wie, że w okre­
sle f4eznośd .z Pol•klł ich port 
powiększył się ze 178 hekta­
r6w powierzchni do 212, dłu­
gość nabrzeży z 21 do 31 kilo­
metrów, powierzchnia lD&gazy 
nów -(: 156000 metrów kwa- · 
!łratowych do 192.000, obrót 
to1' a.:o\\ y w cłęgu 17 lat 
wzrósł czterokrotnie! Wszyst· 
ko to dsłęki ' temu, io kaid~ 
go roku pnez port w Gdańsku 
przepływa Plll'fł milionów to11 
towaTów z Polski. 

Z tego włałDle żyje Gdańsk, 
-c tych ohotów polskich towa­
rów :>taE gdańazczanioa dziś 
na dowolną UośE polskiego 
masła, pszennego chleba, kieł­
basy, i innych frykasów, o ja­
kich ledwie śmią marzyć Niem 
cy w Rzeszy i pnyłączonycb 
lrU w zabranych I obrabowa­
nych krajach. 
Gdańszczanie :z pewnością 

nie .rwą się do rządów ~ee 
kłeb. prowadqcych gospodar­
ktJ wojenną. Boją się tylkQ m6 
wł~ o tym wobec tero~ qąsła~ 
qycb I lokalnycb bojówek. 

Po.a tym gdal\szeianie z pe. 
Wllokht wiedzą, te nie tylko 
od Qfcb.,· ale p"ede w11zystkłm 
\ff własnym Interesie Poloka 
nie 4odzł titJ na tadne szopki 
plebl1cyt„ '. e. Pr:zemówienie 
ł'fenJ; erów Francji .t\.nglll, !Et6 
ny .sdecydowanle poprą Pol­
Jq w obronie jej praw w 
Gddoku - mushało z lf'~o­
•(?1111 w.vrwaE • pleni gda6-
~ tajemne westc;hnłenJe 
_... ie Die spotka ich nleszeię­
kit OJl•dania nnweco władcy. 

w. s~up~entu sldadaJI\ hołd, pa- badawczy i opieku6czy. Wierą- zębami gdy ost~tnł odłamek bro Niech nikt sit nie ludzi, ie 
mt~et Marszałka J6zefa P1łsud• my, ii w godzinach przełomów, ni 1 ręki '1mdlałej wypadnie. spokój Polaków w .ob~c:u snoi 
sk1ego. łla wtelklch ukrętacb dziejo- • • llwych wydarzeń JUe Jest wyao 

Po ~ło!enłu wieńców obecni~ wyeh duch Twój staje na stra• MóWiłeł. Komendan~1e, te. w kiej próby, że płynie on z nłe• 
daj4 s1' do pał~cu belwederskie ty, mkazując Polakom drogę o~ch burzy i niebezp•e-- świadomośd lub hłtdnei oceny 
go, gdzie staraniem p. marszał- prawdy wielkości honoru. ~nstw, w okresach przewro- rzeczy. Naród nau, przy calysu 
kowej Aleksandry Piłsudskiei a1' • • t~w l wst~ąsów n~r6d cały mu swoim wrodzonym optymitmie 
na®teń wo tałobne odprawił Wol ei K~me!'dulCle: ,,Nie si skupić ISlę pny tych, którzy zdaje sobie dokładnie sprawo z 
ks. biskup Gawlina. W nabotcń !~damy ani P•ędzi ziemi polskiej diwigają największ' odpowie- powagi połoienła, ·docenia nie• 
. stwie wzi~~ tak:l:e \ldział ro- • nie pozwolimy, by uszcwplo· dzialność. Przypominałeś nam, !bezpieczeństwa, które, być mo• 
· dz:ina Marszałka J6iefa Piłsud• no nasze granice, do kt6ryeh Komendancle, że funkcją pań· że, trzeba b9dziei, zmóc i pm• 
skiego i p. Marta śmigłowa. mamy prawo". stwową najcięższ1tt najwięcej zwycł9iyć, uświadamia sobie o-

0 godz. 7 wieczorem wietlią Słyszymy, Komendancie. I o- wysiłku umysłu, woli i nerwów grom ofiar, które, być moie, 
mowę wygłosił prze: radio b. to cala Polska od Jnoa6ca do kraii wymagającą, jest funkcja na- trzeba bedzie ponieść. 
nef sztabu Marsnłka Piłsud- ca woła: ,,Nie oddamy". caelttego wodza podczas wojny, Komendancie! Całe życie two 
skie~o. Je~o towar:z:vsz twierdzy M6wiłei, Komendallcłe. łe bi~ - ie praca jego rozstrzyga o Io- je było wcieleniem słów poety, 
w Magdeburgu. ~en. broni Ka- si42 moiu.a l gwyeh;ia~ w najtrud sach pa6atwa i narodu. Słowa ie Boga Polaków „wielkl csyu 
zhnierz Sosnkowski. nlej~h warunkach, leca trze- Twoje nie przebrzmiały bez ubłaga nie ka pridaQ"' prnd 

Oto fe~o słowa: ba tero mocno Poiłlda6. Zwy- eeba, cierpienia i ofiary morał· kościoła progiem·. Byłeł cudo 
Komendancie! Leżysz w ma- eięstwo swoje w roku 1920 Pol· ne, kt6re Ty, Komendancie, pod· "nym nar:r;f(izkau w ręku O.Pa 

jestacie śmierci, opromieniony ska odniosła nie dzięki obfitołcł czas ubiegłej wojny słoż.Yć mu- trzności, któta rząd~ fosami lu• 
blaskami legendy, na polskim Ś?odków· materialnych, lecz dzlf~ siałeś, - owoc swój wydały: oto dii i społeczeństw, · państw I na 
Akropolu, w&r6d królów i wiei- ki siłom duchowym. które Ty Q· Naród Polski w obliczu możliwej rodów. Bóg najwy.iszy widzi 
kich Narodu. Im więcej lat uply miałeś wyzwolić. nawałnicy wyrzeka się błędów J.obrze sprawy ludzkie, OSłdza 
wa od niewymownie bolesnej Dzisiaj mamy czym słę ble, przeszłości, skupia si~ przy Na- zło l dobro, rozró.inia fal11 ł 
chwili Twego odejścia, tym bar mamy karabiny, mamy armaty,czelnyQl Wodzu, gotów poma- prawdf, ocenia krzywd~ ł słusz 

nt prawo, wymierza każdemu 
miarc właściwą. Naród polski, Nowa kieska dJPlomacJI niemieckiej głęboko wierzącv i P~ązany 

Przrmierze .angielska-tureckie !~i~ga~ 
· . d . f C h b I • " k . f I' gać b~dzie W szechmogące1go zapowie Zia prem. am er a1n J8 O n1ewą p IWe j1elkin! c:vnetn t> triumf swej 

LONDYN. Premier Chamb~ g„ttrmLnow~ uinowę na U&adzie czyły, te na wypadek agresji, któ 5 uszneJ •Prawy. 
lain złotył wc:oraj w Izbie wzajemtiości otu w interesie ra by doprowadziła do wojny na * 
Gmin zapowiedziane oświadc:e~ $Wego hezpieczetistwa narodo• obs:z:.ar:e Morza $ród~iemne~o, . Wieczorem o godz. 20.35 Sto. 
ni~ o pucb1cgu rokowań angiel- wego (oklaski). Do czasu ia• r:z:ącły te będą skutecznie współ- lica wraz z całą Polską oddała 
skC1 , tttrecJ.ic.h. warcia umowy definitywnej rz:łld ' dziafa6 i uhcra sobie wzajem' 3-minutowym milczeniem naj-

Uzgodnione ios~a~o. te oba Jl(. Mości i rząd turecki oświad j' nie wszelklef po~ ~ poparcia., głębszy hołd p~c:fci Wielkł!ló 
parlstwa zawrą defm1tywn4 dłu• · . . Twórcy rzeczywistoScl 

1
polskiej. 

Niemrr gdańscr ptowokuia! , ·, 
Bandy zbirów niszczą mienie polskie, a policja odmawia interwen_~ji 
GDA~SK. , w związku g odby~ eiię ona odbyć, wówczu Senat 

się mająCł wieczore!lł akadem4 nie mógłby wziąć odpowiediłalno. 
żałobną ku czci Marszałka Józefa ści za spollój I bezpieczeństwo. 
Piłsudskiego na stadionie polskiej Stowa~yt1ienla orgąnłzuJ11ee 
rady sportowej we Wrieszczu, irezygnowały wobec tego z urz11• 
Senat W. M: zawładomłł Komłl!la• I dzenła p1oj.ektowueJ akademii ta 
rłat GeQ. a. P„ te polfcja nłe ze· 1 łobneJ. 
~w!lła na odbyc:le sle tej akade· 
mii. GDA~SK. N11 ekutek UJJullł· 

f?dyby jednak . aalmo to mJała wej J nieprzebierającej w łrod· 

k4ch kampanii przecJwpolekfeJ, kiml kantleniamł otaz odłaaikamł 
prowadzonej od dłuteie10 czasu ~gły i. płyt chodnika. · 
przei urzęd6wk4' gdań•klł „ner , Zawiadomiona telefonłcmde ł pł 
Dauiger Vorposten'' nłerozpotna semnie o WY'Jli\dku policji& gd&A~ 
nł llprawcy wybili oatatnlęj nocy . sb nie · zareagował• ~P.ebdl. 
3 wielkie Just~zanę azrby wyst,. Sani personel księgami musiał pił 
wowe w ksłęgarn\ koleJoweJ nować by z okien wystawo"1ah 
„Ruch" prey rynku Kaszubskim, w nie nłe 7JOl!ltało ekradzlone.· Stm• 
!!f•leditw.fe gł6wneiro dwor~ w ty materialne wynosq około 3 ąa. 
GdaĄtitm. Bz7b! i. W')'błto wf eł· 'złotrell. . , . 

l\ • .~ "" ... ~ .I • I 

Swieżą N"A~T..A..I-11I1'TE:ł do przecho.wania 
T<>:R.::B""Y'antymolowe garderoby poleca 

Skład Apteczny ~AWŁA PODGÓRSKIEGO 
w PIOTRKOWIE, Słowackieeo 12. 
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•• widnokręgu politycznym tygodnia 
----------------------------------------------------------------a c aia Sowietr? 

Próżne są nadzieje mien1ieckie na p~rozumie1iie ze Stalinem 
~raz zawarcie sojuszu z tymi pań 1 stać nieco na uboczu i zachować 
stwami, nie nastąpiła bez pełnej I życzliwą neutralność wobec Za­
aprobaty sowieckiej. W ten spo- chodu i Polski. 
sób Moskwa wyr.a:1mie wskazuje, Możemy więc oczekiwać wiele 
po której stronie znajdzie się w przyjaznych gest6' ze strony na­
razie ewentualnego zatargu. szego wschodniego sąsiada, ale 

Za . przystąpienie jednalde do nie wydaje się, by bez uzyskania 
wzajemnego układu z Anglią So- poważniejszych koncesyj ze 11tro­
wiety !ądają pewnych ustępstw ny Anglid zechcf.a.ł się w.iązać z 
dla siebie. Moskwa może sobie Zachodem, gdyż to po prostu nie 
śmiało pozwolić, by z początku le!y w jego interesie. 

Oczywiście wszyscy zdają sobie 
doskonale sprawę z tego, że fak­
tycznym czynnikiem pokoju i sta­
łości linii politycznej na Wscho­
dzie Europy jest Polska i 11tąd 
znaczenie j.akie posiadają wła­
śnie umowa polsko - angielska 
czy tet sojusz polsko - francuski. 
Nasza współpraca z Zachodem nie 
jest koniunktur.alna, ale oparta 
jest na trwałych przesł.a.nkach. 

Na łamach prasy w ostatnich 
ozaaach znajduje.my baa:'dzo wiele 
wzml.a.nek o Sow.ietach. Omawia 
Sil) ueroko rótne posunięcia so­
wieckiej dyplomacji, wysnuwając 
odpowiednie wnioski. Rokowania 
angifelsld.e. .li poszczególnymi pań­
stwami, mające na celu zawar­
cie układów zwróconych przeciw­
ko Illapastnikowd, objęły rówinietż 
Sowiety. Podróż. okólna po Bał­
kanach zastępcy komisarza dla 
spraw zagranicznych Potiomkina 

dała równie! W'iel• tnateriah& pra- Gd „ k b I • I • b d • I k• :~~~~~~:~;~::: ns r , ·· 1es r e zie po s 1 
:;~~ho~:!:c~n;!~!i"Je4:: mimo wielkich matactw, oszustw i gwałtów niemieckich -
nek ideologiczno - partyjny, a W chwili obecnej, gdy zabor I się w Gdańsku ukryć. Niezalei jednak gdańszczanie zapewnie- woli. Skutki tego były dla mfa więc szerzenlie komunizmu. O. po- czość Hitlera skierowuje się nie od tego~ miasto musiało mu nie autonomii, praw do portu i sta takie, iż jako port spadł sunięciach r~du 11owiecldego roz- bezustannie ku Gdańskowi, nie zapłaćić 200 tysięcy dukatów t. d. Ludność nie chciała się je- Gdańsk do trzeciorzędnego zna strzygu Komintern. W mnych %JDO od rzeczy · przypomnieć będzie, kontrybucji, po tym zaś w roku diiak i na to zgodzić. Wybuchły czenia na Bałtyku, został zruj wu kierunek państwowy brał gó- iż Gdańsk od wieków bronił się następnym otoczył miasto „kor zamieszki, podpalono szereg do nowany gospodarczo i pchnięty, rę. Zmiany te następowały w za- zawzięcie przed zniemczeniem, donem higienicznym" pod pozo- mów, wznosząc wrogie okrzyki ku zagładzie. letności od eytuacji, podkreślając zawsze swą pols- rem epidemii i kazał so- przeciw zdrajcom. W szybkim P~przednie stanowisko ochy• ~ obecnej chwUli widaje sł~ le kość. . bie wypłacać co roku 100 ty~ię przeciągu czasu tłum opanował skał Gdańsk z chwilą powstania Kierunek pańlltwowy wziął górę. Po raz pierwszy Gdańsk ska cy dukatów. · · arsenał i z bronią w ręku przy Rzeczypospolitej Polskiej. Komiintern ustąt>ił teru :imtere- pitulowa~ musi .Przed .pruską „NIE CHCEMY PODDAC SIĘ witał · wkraczające wojska pru- GDA:RSK BYŁ ZAWSZE som państwowym Sowietów. przemocą w r. 1793. Nie była FRYDERYKOWI" skie. Był to Wielki Czwartek POLSKI J akkolwdek Europa dmteresuje to jednak kapitulacja dobrowol • • 1793 roku. Gdańsk był zawsze, jest, i n\ się bardzo Sowdetami 1 wysuwa na. Krew . broniących się za- . Wszystkie te gwałty nie ~ały ~-awe walki trwały przez gdy nie przestanie być polskim. pod adresem Moskwy szereg pro- cięci·e przez 30 przeszło dni Jednak początkowo G. dansk.a „~.,.. p k ś . • ·e dowi'odą ani j · d ~- -1 k d dłu...t czas. Zwycięstwo odnieśli rus 0 ci Jego ni pozycy, to Je nak nie "J""'je DJę, gdańszczan mówi· nam 0 tym Prusa .om . .. Zrozpaczen.1 g an- t!>• • d 1 bi· ty operetkow·,.. b · jbl'„- · i d Prusacy, okupuJ'"c je J·ednak za ne Pe scy • " y 3ut w. na u.azym czasie zwą- naJ·wymowniej szczanie, me mogąc się ocze- ~ -. a·t1 reżyserowane ł · -~ J Z h • k 1 w1·elkim1· 'stratami·. Dz1·esi·ątki przez i era •. za y saę one ;mocu•e z ac o- ŁA<TCUCH GWAŁTOW I a.ć zbrojne.i interw.encji Po. - • jakik l · k akt 0 y ·d „_, t la · ki n ki si t gdan'szczan legło wo'wczas na am 0 wie przem c • em. .ucwn ereeowan eoW'lec e 1 OKRUCIE-f:!rSTW . s '. zwracaJą . ę o m erwencJę W • trz b polskości· E · J · 1

" d eh barykadach, krwi·a. przelaną do 1'8ZlO po e Y :e, m~~~:;a:fo~~z:~i:gr~~ę1~~:: A po tym nastąpił łańcuch 0 mj :ocarstw.k kumentując pobk;ść miasta. Gdańska obroni aiła zbrojna gwałtu, podłości i okrucieństwa Fr~ ery : P.ocząt 0~0• ~g~- Rzeczypospolitej, z którą Rze-, soi lety na Dalek!im lW'.schodzie. pruskiego, którymi zaczęli . oni dza się 11!1 m~aJmowame Gdan- W taki sposób Gdańsk dostał szy raczej warto nie zaczynać. Oczywiście Sowiety nie przyjęły kara~ gdańszczan za przvunąza- ~ka, zab1eraJąc wza.m,i,an za to się ·w kajdany :Diemieckiej nie- Przezyw· amy dziś okres głę ~dnych propozycyj niemieckich " •• • Jak d kodo e Prus nie do swej ojczyzny - Polski. . 0 „o sz wam r· bokich przemian i tarc. Buta pru i nie ulegną pokmom Berlina. Na N e t t j d ak dł g F 'dzieje miemieclde okazały sit naj~ Pierwszym aktem bezp.ra'4-ia 1 rwa 0 e .n u 0
• ry- ska, poskromiona przez nas nie wpełniej złudne. było założenie przez króla Fry- deryk zagarnia początkowo gdyś pod Psim Polem i Grun-Sowdety poszły nawet nalej. deryka Wielkiego komory cel- Langfuhr i Hel, po!t w Neuf~hr PEWNOkl waldem, m6w podnosi głowę. Podróż kom. Potiomkina na 'Bał- nej u ujścia Wisły. Obsadziw~ wasse~, wstrzy~u]e dowóz zy- O. Jakie zmiany jeszcże nastąpi• liany miała na celu przeoiwdzia- szy ją silną załogą nie dop115z- wności do Gdan.s}ta,. chcąc w ~~~;::\\\ 'A.JE i kiedy - trudno przewidzie~ łanie niemieclllim ,wpływom i, jak cza on \v ten sposób do dalsie t~n spo~.ób zmusic miasto do ka- Jedno jest tylko pewne: i mówdą, została uwieńcZOllla po- go rozwijania się polskiego han pitulacp. · • • 1 Gdańsk i Prusy Wschodnie Sił myślnym wynikłem. Na Hałka.nach dlu i niszczy wielu kupców gdań I ~dansz~zanie ośWI.adc~aJą ziemiami rdzennie polskimi i Rosja mi.ała zawsze pewne intere- skich wyznawców protestantyz wowcz~s, ze „w?lą rac~~J zgmąć nie wyrzeczemy się ich nigdy. •Y i pod tym względem $owdety mu przed polską „przemocą". '! zwaliskach m~~.sta, mz poddał! (rozw.) nawiązują do tradycjf poprzed- Bierze w opiekę, choć gdańsz- si.ę .Fryderykowi : Pr~ski gra­nieh rządów, oczywtśoie z zastrze czanie wcale jej nie chcą. biezca zdobywa się wowczas na ~eniem wszystkdch: zmian, jakle W 1770 roku kr61 Fryderyk czyn potworny: odprowadza 

I 
. CODZIENNY ZEGAR SZCZĘSCIA ! nastąpdły. łciąga z terenu Gdańska 2 ty- bieg rzeki Raduni ł pozbawia 

Zgoda Turcj~ * pnepu~e- siące rekruta, tłumacząc swój Gdańsk wody: Stan . ten trwa 
nie przez Cieśniny Dardainelskie postępek tym, że jakoby tyle ~lko przez kilkanaście dni, po okrętów angielskdcli i francuskich zbiegów z armii pruskiej miało mewaz Fryderyk obawia się, ____________ s:;:::____________ by nie wywołał on ogólnoeuro-

Nie stwarzajmy sobie 
trudności • sami 

te §w&domość llt~ Jakie P1Y'nł :I. mu rwolentiJkowi gry loteryfneJ.- Bo 
gry na Loterii Klasowej istnieic w szc ::r:adan.lcm kolektora jest właśnie nic 
roklch kołach społec::r:c6stwa, dowodzi innego, tylko spr:z:edat losów1 nlt mo• 
sam fakt nabywania co miesiąc przez ina go ::r:atem poilbawdć 2'1b~ych po 
setki tysięcy osób losów ' lotcry;nych. temu warunków. 
Ale kaida gra ma w ogóle 1ena i mo• Zaznaczyć nalety, te itdf dawniej 
że być prowad:z:ona r::r:ctelnle tylko ostatecznT termin odnowienia losów 
wówczas, gdy ujęta jest w karby l>r:te• pr::r:Yl)ada na S dni pr::r:ed ro::r:poc:zę• 
pisów, obowitzuj4c:ych wszystkich ciem ciągnienia, to tera::r: przesunięto 
be::r: wyj4tk.u uczestników ł z cał4 ścl· go na ostatni dzieA powszcdniłi i>r::r:cd 
słoścl4 wykonywanych. Wszelkie od• cl4gnleniem. Jest zro::r:umiałe1 ie dal• 
st~a od tych l)r::r:episów staj4 sl.ę .sze przesunięcie terminu jest nlemo· 
:f.ródłem nleporo::r:umiei\ I. sporów, c;::r:ę tliwe. 
sto przykrych, a za.wsze najzupełniej Na tym tle, gdy ::r:włuzcza 1l& me-
niepotnebnych. odnowiony w terminie los 1>adnie wy 

:'!W myłl tel zasady !(la btdej [o, grana, powstawać m.oH i powstaj4 
teril Kluowej opucowywane •ł rt• r::r:ec:z:ywiłcie liczne konflikty. Ywata• 
gulamlny l pr::r:eplsy, z którymi itracze jący 1lę :r:a pQkrzywd::r:onych grac::r:e 
powdnnl sic ::r:aznajomić przy nabywa,. zwracaj4 s,ic do Dyrekc:il PML. o in• 
:sUu losów. Plan. i przepisy posladaił terwencjc i i>r::r:ywrócenie pr::r:ekroao­
ws:r:yacy kolektor::r:y i oka:z:ulł fe na nego terminu, byle tylko nłe stracić 
i4danle nle tylko swym klientom, ale wygranej. Reklamacje graczy rozpa• 
kaidemu, kto sic w tym celu zgłosi, trywane Sł prze::r: Dyrekcję z cał, ty• 
trudności więc i>od tym w::r:glcdem c:z:llwoścl4 i kolektor::r:y tet c::r:ęsto ld4 
nie ma Udnych. Mimo to zdarza się sv.-ym klientom na rękę, Jak o tym 
często, ie xracze bądt w.cale nle ::r:ama świadc%4 liczne podzlckowanla w li• 
jamłalt się z l)rzcpisami, b4d:f. td po• stach do Dyrekcji ora::r: w prasie pod 
mawszv - nie stosuJa sic do nich. adresem kolektur, ale kaidy zdaje 10 

Najbardz.iej rozpowszechiilonym ble chyba sprawę, te pomyślne zała· 
jest zaniedbanie ostatecznego terminu twienie konfliktu jest moiliwe tylko 
:idnowlenia losu do następnej klasy, w ramach wyjątkowych i to w tym 
dioclai termin ten uwidoc::r:niony jest jedynym wypadku, gdy los nie ::r:ostał 
wyra:!nie nie tylko w pr::r:episach, ale ies::r:cze sprzedany osobie drugiej. 
1 aa ka:!dej „piątce". Grac::r: ::r:apomlna, A pr::r:eciet tak łatwo unilknąć WSZY• 
te określenie takiego terminu iest ko• stlclich kompllkacii tr::r:eba tylko I)&• 
ruec:zne dla dania moinoścl kolektoro miętać o terminie odnowienia losu. 
wl, który w razie niewykupienia w I Kto tego nie ::r:aniedba, mote być pew• 
tenninie o::r:naaonym losu staje się jej ny, te otr::r:YJ]la wygrana natvcb,niiut 
go właśclc:ielem, spr::r:edanla go łnn~ i b~:r. iadnysJi trudn.o~ · 

pejskiego skandalu. 
Następcy Wielkiego Fryca 

(tak nazywano króla Fryderyka) 
stosują wobec Gdańska te same 
metody gwałt6w I bezprawia. 
Przychodzi Targowica. Kr61 
Wilhelm wraz z większą czę­
ścią Wielkopolski i Pomorza 
miał zagamąc i Gdańsk. W6w­
czas por. Fiszer i po tym gen. 
Dąbrowski postanawiaj11 nie od 
dać Gdańska. Wilhelm chwyta 
się wówczas nowych m~tactw. 
Wysyła pod mury Gdańśka ge­
nerała Briinnecka s o•ędziamł 
do gdańszczan, wykazującymi 
iż nie powinni odnosi~ się oni 
wrogo do Prus i t. p. 

„KRWA WY czw ARTEKH 
Senat gdański przez trzy dni 

zastanawiał słę nad pruskimi żą 
daniami, w koficu musiał ulec 
przed przemocą. Oddając się 1 
musu w pruskie ręce, zysk~li 

Strajk 
oku11acvJnr w tkalni 

16dzklei 
Wobec %&mierrzonego unieru­

chomienia tkalni i wykończalni 
Zakładów Włókienniaych „Ka­
rol Steinert", w Łodzi, wybuchł 
tam strajk 500 robotników. 
Strajk ma charaktcr okupacyj, 
DY· 

Afer.- trucicielska 
NEW YORK. śledztwo w Jest to nowy naultowo opruowany 

~awie bandy trucicielskiej w przyt'%.łd ~trologi~:z.ny. Wskazuje a.u• Filadelfii która dokonała 1>1'%ei tomatvczn1e co, kiedy i jak załatwić, 
ł 200 ' ób tru • aby się udało. Wskazuje: kiedy mo• 1Z o .pr . O • Ol& zatacza I tna zdobyć pracę, wygrać na loterii, 

coraz. szersze kręgi. pokoo.tć wszelkie przewody w ży, 
W New Y~ rzaaresz.towano du, zwyclęiyć wrogów, osiągnąć du 

24 osoby, a m„ in. w Brooklynie że zyski w handlu. :r:ebrać ~iclkie pło 2-ch urzedników którzy pozo, ny na roll, uzyskać poparcie wpływo 
al• : wych osób, zdobyć czyjąś miłość, od ~w t w imowte z przestępca, zyskać :r.aginione lub skradzione ne• 

ml• • cz.y, wygrać proces sądowy. Wskazu• 
-------------------------- je, kiedy moi.na ułatwić pomyślnie: B , I AR r RE ryc l NE ws:z:elkie sprawy w unędach państw., 

O e R E U M A T Y C Z N E lmtytucfach prywał!llych, sprawy sądo 
P O D A G R Y C z N E we, spadkowe, wojskowe, policyjne i 

n.ajwitce.) dakuc:iaJ.ł n.a zmianę l)OfOdy, w c::r:asłe zimna., słoty i Jll.eporody. 
Nieznośnymi wtedy sUfł się bóle w stawa.eh, kościach i mięśniach, pow­
staj4 bolesne obpm.ienia., chod::r:enle, a nawet 1>0rusunic się bywa utrud­
nione. 0C11>itnfa te powstaJł wskutek nagromadzenia się w ustroju 
kwasu moczowe.go I. jeżeli n1e będt raejooalnie ::r:walaane, bęlłł się ::r:więo 
but, ai wrcncie na stałe pnykui4 do łóżka. W tych wypadkach stosuje 
sił wewnętrzny lek „URBM-OSAN' GĄSECKIEGO, który ro::r:pusz. 
c::r:aJtc kwas moczowy w organltmJe, wywołule obfite wyd:z:Jelanłe się ta­
kowego wrai: z moczeqi i w.spółdzia!• z ustrojem. w walce jego ::r: artrety::r:. 
mem, reumatyzmem, J)Odagr4, ischiasem, k.aJ.!!l~f __ ncrkow4 ora~ ::r:ł4 pr::r:e• 
= ·materii - Orvgin..lJUMOSAN G!.$ECKIEGO do na.bycia w ap-

' . 

tp. Jeśli nie mas::r: s::r:c:z:ęścia, borykas::r: 
slę cięiko z losem - a chcesz sobie 
byt_ polepsryć - kup ZEGAR SZCZĘ 
SCIA. On zmieni koleje Twego ż.ycia. 
Za skutek gwarantujemy ZEGAR 
SZCZĘSCIA w precyzyjnym wykona 
nlu k~tule w pięknym futerale z 
złoceniami wra::r: z dz.iełem pouczają. 
cym tylko ::r:ł. ł,75. W tańs::r:vm wv~o· 
naniu b=. futerału tylko zł. 2.90. Pła• 
cl się pr::r:y odbiorze. Adrr.sui: Astrol. 
wyd. ..M.ONn.E', ~c W•2 Wa~ 
n 1 !L NaDolcosaa ssr. p. 821„ 
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Trzylecie· rzUdóm gen. SkładkoflJskieao 
1936 - 15 niaja - 1939 

I 

Prem. Gea. 
SI awoi·Slacłkowski 

cze uwzględnimy, jakie były to,wewnętr:znych. Następnie . został kowskiego w •prawie priyjmo- tef oraz wodza nac:zelneao łl!W 
cz.asy, wówczas bez zastrzeżeń sz.ełem ad.nUnistracji armii. Na wania stron, o sposobie odnosze głego , Ry_dza. Progcamowe WJ• 
każdy przyzna, że były to lata powierzonych sobie placówkach ni.a się do nich itd. przyczyniły tyczne tego rządu ._: Wzmoc­
dżwiganiia wielkiej odpowiedział ~en. Składkowski okazał s-ię do• sie do zbliżenia mię~y c11.dw nimie obronności państwa. POI 

._ ___________ _. ności u losy Polski· skonałym adminó.~tratOC'em, któ- cymi i rządzonymi. prawa sytuacji gospoda~ef, . . . I Gdy V.: rok ~o śmierci Mar• ry p_otrafił umiej~tnie kierować .Zasadę równośd i sprawiedti. ti:wałe podstawy polityki 2:4gra-
W ponied%.l.ałek 15 ma~ ~ !!:załka Piłsudskiego gen. Skład- powierzonym sobie aparatem. wości premier Składkowski po- n1anel oraz aprawiedliwo6ć 

pływa trzeci rok rządów pretn.ie1 kowskl utworzył swój tząd w Obejmuią.c siełostwo rz4du, stawił na pierwszym miejscu. Za społeczna. Ten pro~ram ieat re„ 
ra Składkowskiego. Jest to w kołach polityczinycb przewdało gen. Składkowski zatrzymał rów sadę tę rozwinął i uzasadnił w alizowamy codziennie l osiUn.,. 
dziejach naszych pierwszy tego przekonanie. że po kilku miesią niet dla siebie Miriisterstwo kilku rrzemówieniach i wierny liśmy na wszystkich wymlenło­
rod:zaju jubileusz. Jakkolwiek cach gen. Składkowski Ustąpi Spraw Wewnętn.nych czyli. te pozosla jej w swoief pracy. nych odcinkach. Jak wnyscy o 
bowi~m P<,> n:iaiu ~926 roku rzą swoje • miejsce k~uś in nem~. przez ubi~głe . trzy lata ~en. Idea ta jest rćali.towana w tak tym wiedz2', powatne sukcesy. 
dy n~e zmieniały .się, w tak bły. Jak wiemy. stało się łna~eJ, S~ładk?wskt p~łruł . rów.oocztś• najszerszym tego słowa znacze• W dniu fubileuazu tyczymy 
s~wtc~nym tempie Ja.k poprze~ rzą~ premiera Składk~wsldcg<? nie ?wie funkcte.. • niu. Ustawodawstwo socjalne o- gen: Skł~dkowskicmu. by w dal• 
ruo, 1ednakże ,,z~1ana warty pobił rekord długowucmn.ośc1 Nie czas obecnie occn1a6 wy1 hecnego rządu naprawiło wiele sze1 swc1 pracy dla dobra Polski 
jak okrcśl~no zm1:mv. rządów, rządów w ~olsct. niki. prac rządów .gen. Składko• knywd1 wyf!łldzonych •wiatu zrcaliLował w pełni n~t 
odbvwały stę · p_rzeciętnie co ~o· · Stei:ow~ntc nawtl pa~9łwową wskicfto l~o że n1e ~e~namy go prac:y. • wytyczne pn>Jlram11 aw01$ 
ku. Tylko pr~m1er Prystor dz1er po ś~terca Ma.risz.ałka Piłsudskie 

1 
przecie:!, .nte za~adtr Jedr;tak u- Gen. Składkowski, długoletni Rządu. 1 • 

tył ster rządow prawie dwa la• ł{o nie naletało do łatwych za:, przytommć sobie w krótkim za- · b d bliski ws ół racownik 
ta, ale skład g~bitnetu uległ kil• d8:ń· Rzą.d pre!°icra Kości~łkow rysic o~ólne je\!o osidni~cia. Ma::ulka Piłsuds~elo, nawią- z pras•• 
kakrotnym znuanom. . skteJ!o miał n111le~ze chęci ~na-I A wtęc przede wszystkim trze ał d . aństwa do pod " 

Rzad premiera ~en. dr. Sła.- lezienia wspólneito języka ze ba stwierdzić, te gen· Składkow z ta w .dą zcnhu f et eł Mar, 
wof .Skła_dk?wskicgo im;etrwał sonł „"".ełl-;!wem . Po śmierci Jed 1 ski potrafił do~o~ad'Zlić do o• !ułka1 

pft':JJskieg:, 
0Rząd t~ Pr6iRI trud 

w niezmiemonym składzie peł~ nak W1elk1eJ!o Marszałka krat o• J!ólnego uspoko1en1a umysłów w oł • fa.n.i dwóch 
ne trzy tata. Trzy lata ~~~6~ to g~ął nastrój wiclkdeJ!o. podnie- krajt.t. Z~acznej poprawie uległ ndkes:~ 51~!:°:wni:'ch w ~ p. Gnebbelsa 
tpoiry okres czasu, a 1eśh 1est' centa, który wyraził ste m. in. stan bC"Zpiec::zcń.stwa. twi' • p p ,!d ta n-pt·1 kr • h · k'tku j p · ł · s e. ana re-, en l\,.l; • ~~~~~~~~~~~~ wawym1 rozruc am1 w 1 rl'm1er m1in. Sl)t. wewn. 
~ miastach. Stan bezpieC%eństwa gen. Składkowskł nawiązał bez-

zmalał. Wysiłki na polu gospo- pośredni kontakt ze sPołcezeń-
KURKA ZŁOTOPIORKA darczym nie dawały icucze wy• stwettl Z&T6wno dzięki stałym 

Walentynowicza I Odrowąła ników właśnie z wyżej wymienia wizytacjom kraiu iak i Uctnym 

el 
Ukukt ała się t.juł Ktrzeck iaZłbajec:z6ka nych przyczy. rozmowom z przedstawkiclami 
e ryczna p. „ ur a otop1 r- G ~kł dk ki b • i t~· h łw łe t\ ka" napisana przez J. Odrowąża z en. '? a ows , o eJ.mu ąc ws:ys ,c wars apo .c::z:e • 

rysunkami Mariana Walentynowi- st~r nawy państwowef. me był stwa. W ten spos6b ooznał t><>­
cza. !człowiekiem nieznanym. Miał on trzeby ludno~cł ft;<t m~eilsctt, z:t'!• 

Ksil{teczkę tę .otnymajl\. dztect. :za sobą duże doświadczenie w naiomił się z bolaczkami r6t• 
które wraz z rodz1caml odw1edi:ą Sa sprawach państwowych. Przez \nycb warstw ł m6i!ł wycia~ns.& 
lon Elektrowni Mlejskiel w Warsza- . . . . • d · k '-·-wie przy ul Marszałkowsk!ej 150 kitka lat \nerował pohtyką wew z testo nctonwie me onsf'onven' 
<wejście od Kredytowej). nętnną fako minister sl)raw de; Okólniki nrtmiera Skład. 

·Napoleon ,Sądek 
· .. 

W C\ERP\EK\At\\ 
REUMATYCZNYCH, 
artretyc:zz;iych, 
podagrze 1 ner­
wobólach aloauje 
aif fablelld Togal. 
To9'al uśmierza bol•. 

'(o gal 

' ' -Dziś ugotuję sama 

Niemiecką obłudę musimy de 
maskować na katdym kroku. 
Potężny aparat niemieckiej pro 
pagandy usiłuje otuman16 
świat. W szystkiml dostępnyntl 
środkami Niemcy m6wiłl o swo­
jej krzywdzie, podezas gdy " 
rzeczywistości jest odwrotnie. 
Nie jest to zresz~ nowo66. 
Niemcy zawsze używali fałsz6'1' 
W „Gońcu Warszawskim" maj­
dujemy m. in. następujłlce ału 
szne uwagi na ten temat: 

„Metody swalła. sdradf I obłab. 
zapoCSl\\kowane Prtd cetan)' I b& 
ron6w nlemleckłcb. ad&11kon1dłll 
Krayiaey. Pod płanczamł uko...,.. 
mL wyst')>tyml tmakaml Ktlria. ao 
ełll mordercze mlecże, a w Mreadl 
lcb taiła się obłuda I 1dtada. Mórd 
l potogę nieśli na ziemie Prua6w, Lit 
wln6w l Polaków, 1drad1t aJanmt„ 
Il polski Gdańsk. fdzle wym11tdoW1 
U kilkanaście '7slęcy ludnołel llOll• 
kleJ. Zdradll odpłacili Koandotfl 
Mazowieckiemu u 1prowadzenle lola 
na ziemi• maS1U'UJe. aa plel1nq JO 
moo I opiekę. 

Kiedy Polska eała .._ .U. „,.... 
elwstawlla 1lę lclradzleekhn Plhłllll 
Nlemc6w. tmlerzaJącym do •nlnae 
nla RzpllteJ / I kiedy dla ob,_, 

Spotkałem na ulicy profesora drugie w, .~uchni od ,da~ stoi I - .Ja;k ci nie wstyd?t J~t~ I -Prędukijl Ratunk_1:1 .Jestcte ~U:,C:i!:!~:!:!~!~~':~~~·~i!ro"!; 
Rimnazjalntgo, pana Ciaputkie; puszka ryz.u. Szkoda, zcby Sił przec1ez. p~ofesortm., ~ale zy~e dwa gam l wna.sn~a zona. na rękit naJwtękaero obłudnika łlle 
wicn. Szedł smutny, 1g.nębiony1 zmarnował. 1 czytasz 1 się uczysz, a tak P.rzyJ; I Rzeczywiście ryi znów za.aął mteckteco. Ooebbelaa, uczę„ 1lę ta 
z opµszcz.oną ponuro głową. Na Odetchnełem z ulH. Ryż to dz.ie do czego, to nic nic w1cs:zl.

1 
pu.chnąć i przelewać sic na li6. ie „Polska poszła w 1łutbę Aa• 

ustach zastygł bolesny grymas. nic grotnego. Ryiem ;atruć sił Nawet o marnym rviu niej kuchnię. Prędko podstawiłem gili", te zapn„1a ••• do •keJI .,.. 
- Panie profesorze! - zatrzy nie moina. . ·I wiesz, czy i~ trze~a miesia~I now~ dwa gamki, przelał~ .sif' ~::!:n~a"n~I~~ ~~~ ' 1'.t::.: 

małem go , zaniepokojony, - Poszliśmy do ku~~· Roipal! Zaw~tydz~em się. Posze łem , do mch z tamtych dwóch l tuz Nikł Jednak w Elltople 1 „~ „ 
Co się stało? Co pa!llu jest'? łem ogień, a żona idtęła.z. P?łk1 do gahmetu t J?I'ZY111osłem gru-

1
na. kuchni stały cztery garnki z całym świecie nie dal się 1tud1I~ pa 

P d · . 1 · ł pusz.kę i ryitm i i&l!lyśliła stc. I b4 encyklope.d1c. . ryzem. stym ronrtem niemieckim. WftYIClł' 
ismu~~!os na mnie oczy pe nc - Józiul Jak sądzuz? Ile trze - Zaraz Ct koc;h~te ws.zyst-1 - A co tera%? - spytała io• zrozumlelL te &on dzwona Goebbel9 

ba wziąć tego r~u? . !ko prz~czyt~ o ryzu .. „Ryi Jest na, ocicrają.c pot i c:oła - Jeaa falayWJ, 
- Ryż! _,. j~knął. - Hm.„ Bo Ja wtem„. chyba to rośLip.a. ktora roś111e na po- Wiem że do ..mu si„ coś dosy„ Obłudne •ą teł Jqo skarst na „ .... 
- Co „ryż"? 1 · b ł d 11 h eh. I · 1 - „ Jownl~ ton Pl'UJ polskltł I u - Od trzech cini iem tylko ty e, :ze Y starczy o na nas wo• ac ryz.owy „ pujc. Ale nic pamiętam a.y to „prtdladowanla Nleme6w " Pol· 

N. · lk · ie. Urwałem. bo rm;legł sic prte• ma być s61, czy cukier. sce". Stara to piosenka 1ermat\•ka. 
tyil lC mnego, ty o ryil Wyjęła :z piecyka duiv iela• raitiwy krzyk żony! , , . I \ie'.olałem się nie . o~.zyw~ć. obliczona na odwrócenie uwacl łwla 

- Dlaczeg<;:>? . . :zny garnek. - Pa.trzl Patn, co się dzit1e 1t 
1 
Wbiłem wuok w :z1ernię i nul· ta od •dradtlecklcb planów nlemłee 

Profesor. <;:1aputk1ewicz west• _ Ta.ki garnek wystarczy? Rzeczywiście na kuchni dz i a- aałem. kich I na okrycie cwatt6w, 1\0aowa 
chną} bol.esni~: - Chyba tak, · ły sie dziwme rzcay. Ryż na_ele l Nagle iona l<lasncla w dło„ i1~:0!!n:i1:J'~':fJ~,~~:'!":S: - Złozył się, proszę pana, na Więc postawiła pusty garnek zaczął puchnąć i przelewać sic nie: do mnleJnoAcl polakłej w lbeaJ'• 
ł<? cały łańcuch wydarze.ń;. po na ogniu i wysypała. do garnka 1 przez brzegi .gamka. . I _ Mam świetną myśll 300 Na protno p Goebbels \VfSłla llę • 
u1~r~sz~ prz.e~ trzema m~es!ąca• całą zawartość puszki. . - Prędze1! - K.rzycuła :zo- milionów Chińcxyków iywj sir utuczne artykub I nleprawd1IW9 
m1 ozemłem się. Po drugie zona I Potem z.nów się zamyśhła. na - Podaj drugi garnek i 1 w· Ch' . 2: n .1 a.rgum~nty. Nie tran, one do nlkoSO. 
przyj~ła służącą. Po trzecie slu; - JózieCZlku t Jak mi ra• W por„ po..J-'aw'łe- • dru~ Ił' 71?..· d ięc. k inctycyć a1 ~-I Na.we& et:ęś~ hulno~cl nlehlleckleJ Im . d d . . b d . ? . . .• h „ u:;~ ! „. ft' p1e1 nlC Zf, 1a go owa ryz nie wlen1. Swlat dawno ••• ,..... z~ca pr~e trzema ni?m1 0 ra- 1 z1sz Moze dolać troc e Wo• garnek. Żona przelała do niego Leć do telefonu) naL te p. Ooebbell dla&ero IU1P11Je 
ztła stę I odeszła. No I w rezul- 1 dy? I połowę zawartości pierwszego i p ? prasę talami niemieckimi, aby •two 
tacie st~ła sję rzec~. straszna: io• Nie ~am się absolu~ie na r..,..; aotował się dalej w dwóch : Zoa~~wo.t. do konsula .... ny~ sztuC2ne chrnuey. kł6re zuła· n.a pow1edz1ała mt t al lk a , _ ,., h w; u iw nlaJ1t saborcu 1Jlanf ltzet.,.. To teł · go owaniu, e na ws:ze 1 wyp garn kac · eh'' k' · "„„ · · b' ćl obecnie nikł Juł p, GoebbeLIOwl • - Kocha.nie I Dzisiaj sama U' dek porad z.iłem 1 I Al . . . tr .1 kó' 1

2
nsd. lego liłsp, .... 1 s1e c:o ro 1 

· b' d I M ·1 · · W d e zona 1uz s act a spo I· a zwon em. wlenJ• Pr6iDY &rudl„ 
gotuJę '? 1a · . . . - ys ę, . ze mozna. 0 a - Coś tu jest n.ie w pórząd* I Kiedy się spytałem ety do ry 
.Zadrzałem t przer~:zen1a, al.h~ nie :zaszkodzi. Woda jest bar• kul Dlaczego ten ryi tak puch• żu wziić soli, ciy cu'kru, to mi 

W'le?' znam dokł~dnie .k:W?hft• dz.o ;drowa. . . I nie? .. Może mu woda zaszkodzi nawymyślali od dutniów i odło C 
~aqe JfOSp~da,rs~1 e mo1e1 zony , ~ięC, pros:~ pan~. m?Ja zo· la? Mo.że tneba bvło dolać mlel. r ł ha k I erę 
1 raz się 1uz c1ęzko strułem tor' nusia polała ryz z wierzch~ wo• ka? zy 1 5 uc w ~· • k ł dk 
tern który własnoręcznie upie- dą usiedliśmy przy konunku i B. et.n· ł • ł A gdy wróciłem do kuchni na plę nrt i g a q 
le! ' • d I ez-ra. 1e roz o:z:y em ręce k · k tał · · · '"t a. ' czekamy co bę zie. . . h . • otnm u ś o IU% ostem garn~ ayalt11: plJ•c wloaemay 
Spytałem driącym :z przeraie Patr.zymy, patrzymy i %IDÓW 

1

. - Niehwtłem, .ko.c an
1
.1el. . k.ó~, ?o .w ta.mt~ch czterech !yi .:: O I( 

niem głosem: się fona pyta: Westc nę a nt~~teri:> l~te. . . się 1uz nie mieścił. Puchnął, taik ~ 
· ·;,... A co chcesz. najd.roisza, - Józieczkul.. A moie trzeba · - Czyta!. dale1 w teJ swo1eJ bv był chory. KWITNĄCEGO LOPIANU 
ugotował na o_bia~? mif'sza"ć? · . I ~ncyklo~ed_u!J · · • . ~ !erai, proszę ~&na od triecb MatJhtra GD.Oleca 

-zona zamyśliła się. , . Przvznałem się szc%e~zt: . Zacząłem avt.a.ł ' dalei; „Ryz ?ni 1e1!1y tylko ryz, bo . szko~a, Skład główn 
- Zrobię rvż 1 - osw1adczy1 - Nie w.iem, kochanie 1 I to na~o.do~a chtt_l~ka J)otr~Wa: zeby się zma~ował. 1 rue II!oze, ~arsiawa. Młodowa tł 

la wreszcie - Bo przede wszy- Spoir:ała . na mnie z W)"tZU" 3~ m1hon~v.: Ch1~czyk6w_ zyw1 ~y tych ośmiu jłamk6w ryzu w I Stir:!dał u:,ekł 
.Xim rvi łatwo ugotowat, a. po tem~ I s1~ przewaznie ryze~ uden sposób z1ełć. Cena Elakonu Ił. 

\ 
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Kalendarz dnia 
NIEDZIELA lista nagrodzonrch 

Bonifacego 
1z~fil ;>tKrzyż w wielkim konkursie-ankiecie p. t. 
Słońca wsch. J.44 14 „Jak żyje chału?nik w Polsce'ł 

uch. 19.21. Na zakończenie ankiety 
1
p. !; A. O. z Warszawy. 

Księż. wsch. 1.34 „Jaik żyje chałupnik w Po sce. K. P. z Wi1na. 
zach. 14.4. podajemy poniiżei listę uczestn1 Stefan Durm.aj. 

KRONIKA HISTORYCZNA ków, którzy z.godnie ~ warunka Z. Z. z Włocła.wka 

wskutek braku miejsca, bądź zbagatelizowrune, a przeciwnie 

1792. Zawiązanie konfederacji targo- mi konkursu otrzyma1ą honora- M. M. z Warszawy. 
wickiej, aieby przeszkodzić napra• ria auto·rskie za wydrukowane Spostrzegawczy ' z Warszawy. 
wie Rz.plitej i wejściu w tycie Kon. odpowiedzi. Jot z Warszawy 

• też z innych od nas niezale- przyczynią się do niewątpliwe­
inych powodów ukazać się w go zwycięstwa słusznych żądań 
druku, składamy tą drogą ser• rzesz chałupniczych, o co prze­
deczne p~dziękowainia i zapew- I cież idzie nam przede wszyst­
niamy, Że ich głQ!Sy nie zostały I kim. 

stytucii J Maja. 1) P. MaTia Rychlińska, .Wło~ Ma·ria Lukas z Warszawy. 
1SJ1. .I(lęska wodu Kołyski pod Da• chy pod Warszawą, Kościuszki Władysław Eluszkiewic:z: „ 

sz.oweiii. 

1
23. Włoclawka. 

Maz· na z· Jl(' dłuz· e1· p 2~ Anti\ Mztur, Grodno, B. M. z Otwocka. 
r• rJ) J':°aSieńko·. Wilno, Strasz- G. F. % Warszawy. 

gdy organizm jest zaopa­
tnony w P-01:rz.ebne mu sole 
mineralne· Nasze codzienne 
odiywianie zawiera czasami 
niede>stateo%111ą ilość soli mi­
nera1nych. U'Zlupełnieniem 
naiszego odżywiania może 
być Minerogen F. F. usuwa­
}ą.cy skutki demi:neralizacji 

Zygmurut K. z Żyrardowit 
na 13. . J' f U 

4) Aleksander Młka, wid oze a • 
Psary, pow. Pułt~sk. . Bertold Gordon 

5) Ludwik W 1ęch, Wa.rsu- M. K. i 
wa, Gęsia 103 m. 20. Fel. - Del". 

6) P. Wyrwa Nowak, Włocła zechcą do dnia 19 bm. nadesłać 
wek, Kaliska 47 a. do Redakcji dokładne swoie a• 

7) Jan Dobrosław Korczak, dresy, abyśmy im mogli rów-
Warsza.wa, Srebma 14 m. 13. niei w niu 19 bm. wysłać nale1 

KA /li IE N IE Z ÓI:.. CI O li' E 
oowstaia wskutek złego funkcjonowania watrobv 
Wątroba jest filtrem dla krwi. Za• jest norrnowanie czynności wątroby i 

nieczyszczona krew może powodować nerek. Dwudziestoletnie doświadczenie 
szereg rozmaitych dolegliwości, bóle wykazało, że w chorobach na tle złej 
artretyczne. łamanie w kościach, bóle przemiany materii , chronicznego z.a, 
głowy, podenerwowanie, bez.senność, parcia kamieniach żółciowych, ł.ół• 
wzdęcia, od~ijanfe, bóle w wąitrobie, taczce, otyłokl. artrety!mie mają :usto 
niesmak w ustach, brak apetytu, ~ę· sowanie zioła lecznicze „Cholekinaz.a." 
dzenie skóry, skłonność do obstrukcji H . Niemojewskiego. Broszury bez.płat 
plamy i wyrzuty na skórze, skłonnoś~ nie wysyła laboratorium fizjologicz.• 
do tycia mdłości, j~zyk obłożony. no • chemiczne „CHOLEKINAZA" 
Choroby złej pn:emiany materii nisz- H. NIEMOJEWSKIEGO, Warszawa, 
cą organl:m i pnyśpiesz.aji starość. Nowy Swlat S oraz a.ptek1 i składy 
Racjonalnt :z:godn4 z; natur4 kuracja apteczne. 

I 8) Janina Bada, Wamzawa, ż.ne honoraria. 
Rybaki 29. . Wszystkim ininym uczestni- Nasz Wielki Plebiscvt FilmO\VJ 

9 B. Skrzyński, Kobyłka, ul. kom ankiety, których nadesła- . P1·er· wsza fala 1· 1oso' Hl igz· n~deszfiri 
w 011ganiźmie. 

Apteka Mazowiecka. 
W arszawi.a Mazowiecka 10. W arsz.awska 1. ne prace nie mogły bądź to W t U U 

10) Mieczysław Korta, Kra• _ »;:::::&:.11;..-· 

WARSZAW\.\ I , 
NIEDZIELA, DN. 14 5. 1939 R. 
7.15 ,,Ave Maria". 7.20 MU%yka po 

ranu 8.00 Dziennik pOTanny 8.15 Au 
dycja dla. wsi 9.15 Regionalna trans­
mlsja z:. Tny6.ca 11.00 Koncert chórów 
młodz:.ieł.y s:tkół średnich 11.45 „Kul­
tura 1)l'&cy" - przegląd czasopism 
11.57 Sygnał czasu 12.03 Poranek sym 
Eonicz:.ny 13.00 Wyjątki z:. Pism Józefa 

ków Ka:z.imierza Wielkiego 100 . . . 
Wszystkim wym1enrnnym po 

wyżej 01Sobom prześlemy ho~10-
rairia pocz·tą w dniu 19 bm .. Re­
szta uczestników ankietv, a mia 
nowicie pp. 

A. P. z WaaJSzawy, 
J~den z wielu. 
Medyk. 
Krawiec ' chałwpnik. 

Piłsudskiego 1:5.05 Głos papieży w 555 ł • d I • 
sprawie robotniczej - pogadanka •s1ęcy a arow 
U.15 ~yka obiadowa 14.40 „Wszy• I 
stkiego po trochu" - audycja dla zebrała Polon~a Amerykańska na FON 
dmtj. 15.00 Audycja dla wsi 16.30 . 
Zbiorowa audycja sportowa z:. okaz.li Ofiarność na Fundusz Obro- ośrodki zaczęły się prześcigać 
Okręgowvch Biegów Narodowych ny Narodowej objęła wszystkie w ofiarności, w zawody ze sobą 
16.SO Muzyka lekka (płyty) 17.00 „Jak ośrodki polskie i za granicą. pos.zły .również towarzystwa. i 
pracuie teatr na Wołvnlu" - a.ud~ zki S la d t tr 
cja 17.30 Podwieczorek przy mikrofo• Zewsząd napływają do Kraju zwią · tanę o ego pa 10-
nie 19.JO Transmi-;ja fragmentów mar• mniejsze i większe ofiary i ży- tycznego ~eła prasa pols~a w 
szu Sulejówek - Belweder 19.45 Fran we dCYWody najserdeczniejsze- S~~a<:h: ZJe~oc~onych, na]wy"'.' 
ailnek Liszt 20.15 Audycie in.forma• go solidaryzowania się Pola- b1trueJ.s.1 dz1enrukarze oddali 
cyjne 21.10 Przerwa 21.15 ł.otewski ków za gran1'cą z Macierzą. swe p1ora dla propagandy. 
koncert europejski Transmisja z R~ 
Il 22.10 Muzyka taneczna 22.58 Ko• . Jak można było. przewidz~e~ Zbiórka w całych Stanach Zje 
munilta.t szybowcowy 2:5.00 Ostatnie t razem na pierwsze mteJ 
wkdomości 2:5.05 _ 2:5.15 Wiadomo• 1 ym . . dnoczonych trwa nadal, nie mo 
tel z Pols<ki. sce wysunęła się ~wsze ofia7- żna jeszcze dziś określić jakie 

WARSZAWA II na, zawsz.e przoduJąca Polonia będą jej ostateczne wyniki, je-
14.00 Koncert soldstów 15.05 Pop~ Amerykańska. dnak już dziś stwierdzić można, 

lame suity (płyty) 16.00 Muzyka lek- Wszystkie tak liczne ośródki że będzie to nowy, piękny liść 
b i taneczna (płyty) 17.30 - 21.05 polskie w Stanach Zjednoczo- do wieńca zasług narodowych 
Przerwa 2t.o5 Puccini: „Cyganeria" nych, rozpoczęły wśród swych Polonii Amerykańskie3·. Slusz­
- opera 22.50 - 2:5.55 Muzyka ta.. 
nec:ma (płyty). członków zbiórkę. Największe nie też obecnie zbiórka uważana 

------------------------ jest za jedno z największych 

PLEBISCYT FILMOWY 
Glosuję na film--------·-·--·--------
-·„-··---·--···-----„·-----·-·----------------
Imię i nazwisko --------------„--
oa•••••••-----••H••••••„-••--••-••--•-••••••_,.. ______ , _______ _ 

Adrea ------··--„---------·------
... 

Było do przewidzenia, te nasz 
Wielki Plebiscyt Filmowy wywoła 
ogromne zainteresowaniie wśr6d 
Czytelników. 

Jut. pierwszy dzień przy.n.i6sł 
powatnłl ilość głosów. Nie brak­
ło nawet listów ze szezeg6ło'Wy­
mi uzasadnieniami, w których 
przebija jasny, zdecydowany 
pogląd suroJdch sfer Czytelników 

•iebywała okazja! 

75ZŁ. pierwszorzfłdny GARNITUR 
- USZYTY NA MIARĘ 

Najmodniejsze materiały 

na spraw~ rodzimej kinematogra­
fii. 

Z uwagi na wyją.tle~ wartosć 
tych wy;nurzeń. postanowiliAmy 
w najbliższym czasie rozpocząć 
drukowanie niektórych z nich. 

NaFz Plebiscyt do tego stop­
nia nwże się poszczycić powagą., 
jaką zawiel;"a jeifo założenie • in­
tencja, te jedna z najpoważniej· 
seych orga,nhacji fachowych 
zwróciła się do Redakcji s proś­
b~ o dopuszczenie jej do materia­
łu, jaki będzie nadchodził od 
Czytelników. 

Rzecz jas.na, .te głosy, ja:kie na­
płynęły w pierwszych dniacn 

NIEDOMAGANIA SYSTEMU NERWOWEGO dzieł Wychodźctwa na przestrze 
ni 20 lat Niepodległości Polski 

Plebiscytu, nie mogą jeszcze 

25ZL. ~LASZCIE WIOSENNE .letnie świadczyć o nasta.wil!ndu opinii 
- impregnowane publicznej na produkcję z ubiegłe 

9Pl'awiają, ie człowiek staje się prze 
mulony, rozdrażniony, zły, dokucz­
liW)' i przykry dla otoczenia. W tych 
wypadkach stosuje się kojące i uspa 
lraj&Jiace system nerwowy zioła 
OSKARA WOJNOWSKIEGO ze ma 

klem słown. EPILOBIN. Do nabycia 
w aptekach i składach aptecznych 
po cenie zł. 15.-. Adres dla bezpo­
średnich zamówień hurtowych: 

' 14n. SPODNIE we WSIYSTKICH go okresu. Bowiem głosy Bił je.-
Według ostatni.eh danych Po - kolorach; gotowe I na za· szcze zbyt rozstrzelone. 

lonia Amerykańska zebrała na mcSwienie 
Oskar Wojnowski, Warszawa, Woj­
ciecha Górskiego 3 m. 4. 

F d Ob N od Nie wdaj4c Slię więc na razie. w. 
s~~~sz_ do1:~~. ar oweJ DECIN, Zlota 25 m. 20 . a.na.lizę do~ychczas.owyc.h wyru... „--„„-„„ ... _______ „ ____ „ ___ „„„_„„ ___ „„ ___ „„„-„ ... --„ ... „_. ków, podaJemy dziś następny ku. 

pon, kt6ry nalety nadesłać do Re­
dakcji w kopercie z nadpisem 
„Plebiscyt Filmowy„. · Co .sadza nasi cz·rtelnicrl 

Panna Anka chce służyć krajowi z bronią w ręku! 
Sunowny Panie Redaktocze/ f nie mamy ryzykować wl .isnym I a 1ame chcemy razem z mężczyz I czy· nawet w czasach obecnych, 
Wahałam się długo przed na. życiem, gdy chodzi o najwyższe 

1 

nami bronić kraju, naszych ro• kiedy trwa .,wojna pokojowa" 
piaanlftn tego listu, ale wreszcie wsRólne dobro i wolność kraju? dzic6w, naszych bliskich. cały nerod musi się wysilić na 
postanowiłam zdobyć się na od· Kiedy wyrażam te myśli wo- Bardzo pragnęłabym uslyueć przygotowania. które zapewnią 

Co !ię w tyczy zap.owie'tizia• 
nych nagród za uczestnictwo W. 
Plebiscycie, możemy na razie ty­
le powiedzieć, że Administracja. 
już za.jęła się tą sprawą i szyku­
je kilkadzłesiat interesujących ł 
cennych nagród. 

W najbliższym czasie podamy 
dalsze szczegóły, 

wa.ff. A oto moja sprawa: bee mych rodzic6w, gniewa/q 1it 1 opinię Pana Redaktora w tej mu woln~ i uszanowanie jego 
Bardzo azanuję i kotham na mnie i m6wif, żebym siedzia. 1 sprawie, bo czytałam wiele razy praw. =•••••••l!*DLl!lfi!!IAY•mlll•• 

swoich rodziców. Jedno mnie la cicho i pilnowała domu. Mn11 odpowiedzi Pana Redaktora l Paci ogranicza swą, sprawę do 
tylko r6żni z nimi: mają zapatry to oburza. Tak nie może być, by ' mam wiele szacunku dla Jego zagadnienia. c:.y kobiety mogą i 
wania z przedwojennych c~ polowa całego społeczeństwa światłych rad. powinny wysł4Pić ~ broitił w rę 
ę6w, czym się zresztą chlubią. zmuszona była siedzieć cicho i Z szacun(tiem ku. ety tet jak tego tądaja, Pa.o 
rliekt6re kh zasady zresztł uwa pilnować domu, kiedy mole być '.Anka W. z W arszawv. ni 'Rodz;ice 

1 
"aedzieć cicho i pil-

żam u słuszne, ale ani ruu nie rozprawa nie o /eden dom, a o ' nować domu". 
mogł się pogodzić z jedn<1. ~st kie domy/ Droga Panno Anito! Niech Pani woli u ·a nara 

Teraz każdy uczciwy Polak, Nie wiem, co mam i co mogę Dziękuję Pa.ni %& tyczliwe sło zie tr ~si ~d 1. owi 
kobieta czy mężczyzna, myśli o uczynić. Słyszałam o jakie/i or• wa. List przeaytałe:m. j.ak Vil'flZY dz: sw:S-sa.du,ę ':iYdam; 
tym jakby ta usłużyć krajowi. ganizacji kobiet na wypadek . stkie. które otrzymuję, z wielką aw do rozstr gJęci.a · 
Z mężczyznami sprawa jest pro- wojny. Dobrze, &-zeba będzie !uwagą. Porusu on zagadnienie ~ na~ych Czytefunt6w ~ 
sta: idą do woiska, gotowi od" pielęgniarek, konduktorek, ~°" bardzo powa.tne. na które mot' · . 
dać życie w obronie Kra;u. Cóż botnic, ale są pomiędzy nami na i trzeba apojneć z rozmaitej Co ~dzą nul CzY_telnio/ o 
można zrobić więcej? Ale co tysiące, które mogą wziąć kara. j1strony. Wam.a jest obrona kr~ pragnieniach ery tei ządanrąch 
mamy zrobić my, kobiety i. bin do ręki. I fa to nich należę ju z Oll'ęŻem w ręku, watna jest panny Anki? 
dziewczęta? Czy my, więcej niż Czy nie powinny być stworzone : teł jego obrona i innyroi sposo.- Prosimy o wypowiedzenie się. i."6rł 

11

. ,„, ~ „ r .... _a,,. 
połowa całego narodu, mamy jakiei wojskoiye oddziały kobie. ,bam.i, wałllle s4 prace„ które. u- Opinia powszechna - to ópinia "'V""'f ~ 
być odsunięte od ofiar, od naj:s ce, któreby się zaprawi(lły jut motliwia,ją ~d tołn.ierski - najszacowniejsi.a ·i. najpewniej- 6'łHE ftiWiS 
cięższych obpwiqzków? /)lacze:s na wypadek wojny. Nie chce. ł~e im. bronir. odzi~.t sia. bo IJJ9*JiWje naibardziei ~ez. Lf , A I 

Io my na ró'.Vni :z mężąy:namJ ~ ~ nu m,ł~m bronflt ~ · ~ ~e IWOIDY 1~ ~""""91-------• 
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Skazanie „króla CyganówH 
~ za zniewagę Sqdów 

Słynny „lCr61 Cyg.snów" Ja- ja.kie miało mie}9ce w XII Od- w czasie ślubu jedne! z Cyganek. 
nusz Kwiek :zmala:d się wczoraj dziale Sądu Grodzkiego w War, Kwiekównę przytrzymała po• 
w przykrej roli, o:skartonego szawie. Hcja i celem zastosowania środ• 
przed sądem Rzeczypospolitej Kuzynka „~la'' Maria Kwic• ka zapobiegawczego iaprowadzi 
za zniewagę sądów. Zaprowadzi kowa została przyłapana na go• ła do XII Oddziału Sądu Grodz 
ło go przed kratki zdarzenie, rącym uczynku kradzieży 18 zł ~iego, który z.as.tosował areszt . . --mi----------------·· -· Zgłosił się wówczas do sądu 

Gruźlica płuc Jest nieubłaganą I corocznie, 111• 
robiąc rótnicy dla płel, wieku l stanu, kosi milion1 
ludzi. - PRZY ZWALr.ZANIU CHORÓB Pł..U'CNYCH 
BRONCHITU uporczywego, męcz!leego kaszlu, GRYPY 

OBY Pl.UC: L t. p. stoauJI\ B2 1s·am Tr1·kolan" GĄSEC pp. lekarze 11 U KIEGO, 
.który ułatwia wydzielanie się plwociny wzmacnia organizm 1 1amopoc:m 
de chorego oraz powiększa wag~ ciała f usuwa kaszeL SprzedaJI\ •Ptekf 

sam król cygańskii pragnąc wy. 
jednać zn:llanę środka na kau. 
~ię w kwocie 200 zł. Prośbie 
Kwieka odmówńono. Wówczas 
z „królewskich'' ust padły sło. 

l
wa m.iewagi, że sądy gnębią Cy 
ganów. Kwiek użył nadto nie­
przyzwoitego po.równalllia. P°" „---------------------- ciągnięto go do odpowdedzłalno• 
ści. Rozprawa odbyła się przed Tazemn~rza kradzież w lodzi tym samym sądem, w którym 
miało miejsce zajście. W wydziale podatkowym Za 1 których jednak po przesłucha• Kwiek złożył uroczystą dc-

!'ządu Miejskiego w Łodzi z ka niu zwo1niono. klarację, że jako król naTodu 
sy ogniotrwałej skr~d~iono Interpelowany w tej S11>rawie cygańskiego żywi najgłębsze 
1400 zł., przy czY'IIl p1en1ądize ~ • ..l • · K „ _1_ • • I 'alnoś · .& • d · „n:'--ęły ___ 1i__ ·""" • k t'k' prezyuent nuaista, wapmS1KI, uczucie OJ · oi. 1.e rug y me 
.... LKJO z z.a.11uun.,,.e1 ase 1, • • d ł · z d M' · k' · ł · · "'-"' wł d na której nie było zupełnie z:na- oswia czy , ze . arzą 1e1s l mia %am.Iaru %<ntewa~ a :z, 
ku włamania. nie poniesie stral!: w związlku z a jeśli to mimowolnie nastąpiło, 

kradzieżą, gdyż skradzioną przeprasza wszystkich, kogo by 
W %wiąz.ku z tą kradzieżą '!' kwot~ będą zmu~zen~ PO:kn'ć ll:1 · jego słowa mogły dotknąć. 

resztowano . trzech praicowm• rzędmcy, od.powiedz1alrt1 za ca" I Sąd skazał króla na ~ tł 

Pasły do obuwia, zapr•wy do podłóg, płyn do mef11fl, pros.zele do 
mycia I prania „MYTOL", proszek do uorowanle „FORS•. 
prosief<owadob6jczy „SAM" orar muchołapł<:l ,,OOBROLIH". 

ków wydziału ipodatkowego, łość pieniędzy miejs1<.ich. grzywny. 
~ ... „m ... a1~+!!!1„„+r.111M1W1mu!iifi$ll!ll~*Mii111Bmm111111imm„„lill1111„„1111111•1111„„1111mi111eimi'*m-zm:mz:im„ee•1 ... 1m1m1„111ras1111!!11E11.mm'lll!!lll!ll!11mDl'.!:emtmz!ilililEllit:l~ii!!mzis:'lrmitti:m•11111m„1 

a !Vłf!I a~yc 
6 dzień ciągnienia 44 Loterii Klasowej 

744 809 '40 917 45 91128001 2ł8 57 
G3 407 511 765 865 129012 22 62 110 
38 50 674 756 808 56 130000 112 37 
57 401 10. 709 51 74 808 97 954 67 
87 131084 277 343 71 543 72 89 698 
716 816 ·22 132090 107 214 17 34 581 

I I li ciągnienie 
GŁóWNE WYORANE. 

51030 130 263 446 76 84 755 65 934 695 972 133100 219 65 302 40 57 404 
52191 297 407 9 29 500 23· 31 74 705 58 530 655 704 826 987 134055 81 455 
42 74 807 38 53038 86 196 251 54 58 513 91 619 38 94 135088 90 122 250 
64 513 18 891 964 77 54116 289 699 I 407 65 537 686 87 847 9H 136029 

10.000 11:l. - 38026 98387 133920 749 79 802 12 66 55051 440 52 501 155 66 266 73 382 428 702 887 137045 
156416 809 47 68 956 56021 251 361 424 66 151 67 334 59 80 475 582 92 651 87 

ó.000 u. - 24338 80070 88258 508 42 655 978 57231 306 54 97 '683 701 94 818 '/7 138055 237 339 1390H 
ł.óOO u. - 19474 22983 23274 864 73 58010 70 91 122 30 380 511 20 127 50 87 408 81 86 523 615 88 817 

43603 65332 92365 99707 105204 30 60 631 59017 63 91 124 80 398 65 140211 65 85 301 39 88 422 52 988 
106457 113143 113958 114892 118558 406 12 677 700 995 60333 432 779 141086 421 578 80 721 7 142031 36 
122433 146037 149004 879 972 61002 -40 .67 103 57 92 220 55 113 231 359 456 60 586 725 876 

B.000 R:l. - 5628 13180 16801 45 98 399 416 637 733 813 948 .58 86 945 78 143022 46 50 73 20'6 86 90 
30805 33006 34153 38302 38657 59127 62019 56 120 222 311 445 55 61 68 485 88 517 662 708 72 948 52 75 87 
69721 110494 142191 149471 157901 560 81 89 889 63041' 83 146 225 '.41 144408 31 ,48\ 502 . 76 650. 63 726 46 
159068 525 821 79 64040 265 380 453 552 ·. 805 145301 3,5 58 _61. 555 60 701 67 

1:000 -1. - 5619 6457 8354 11436 772 851 98, 953 65055 118_ 37 68 328 146061 115 . 47. ę1 259 321 427 76 546 
12150 13488 13874 33363 39673 42833 404 67 637 784 40 65 810 66160 85 652 '84 794 826 147098 171 86 251 
43755 53548 62301 74644 79662 84671 320 545 702' '28 878 ·956 67120 275 479 84 506 665 744 825 148519 31 609 
93638 95601 102383 105852 107029 89 304 11 451 594 660 65 68 744 981 34 714 17 33 834 75 901 -43 149065 
ll5415 117554 118373 119400 120324 68105 50 292 417 644 .. 894 935 69031 144 84 350 1 68 511 67 74 96 606 
123534 126769 138308 152697 164060 308 85 576 615 28 84 706 15 91 'g35 10 82 894 906 71 Ui0118 237 410 561 

PO 250 ZŁOTYCH. 909 70233 <>2 82 339 529 63 637 770 721 65 818 905 7 15108 70 398 406 
5 127 90 280 336 430 528 693 788 71122 75 87 321 29 83 497 540 661 ·51 567 618 761 965 152109 72 330 

804 987 89 1185 99 236 84 414 506 45 .838 66 72088 259 61 325 69 401 89 517 .72 748 '857 71 972 153196 3;19 
97 663 94 813 53 94 983 2053 324 61 98 948 73063 122 256 334 671 869 429 3.7 .. 51 72 674 823 89 916 154061S 
62 79 84 97 391 497 528 55 636 45 74042 218 390 414 577 666 884 175 206. 52 347 49 55 '1'2 415 625 896 
59 66 719 844 62 69 90 928 77 3006 75020 52 198 280 625 844 88 923 29 919 23 4~ 61 86 155024 169 460 520 
8 154 379 413 583 680 82 768 852 76010 38 216 307 15 469 . 71 607 45 809 903 40 67 95 15!!038 75 148 228 
912 '°02 211 378 421 626 707 60 867 734 829 66 88 911 77017 36 37 377 29 54 523 150 831 90 157040 85 100 
75 940 91 5116 407 585 661 736 42 433 84 702 81 64 828 58 921 71 75 7 19 480 504 60 684 751 985 158146 
938 64. 6011 79 138 232 59 309 419 78091 145 60 258 567 617· 18 816 925 254 403 26 38 501 46 661 801 966 82 
87 52tł 34· 35 37 620 747 824 91 925 79 79253 82 .613 ··790 854 80073 196 159070 335 71 410 60 621 l'.5 755 877 
33 59 1029 163 76 282 301 1 524 57 399 102 5 848 54 95 81223 58 425 10 97 909 77 1soos4 92 118 201 86 311 
615 2rs 52 8023 103 40 90 96 2a1 u2 638 73 713 9ó4 97 · 82010 , 66 111 89 82 -466 7.8 585 73 609 21 8-0o 11 932 
31 ISS 554 72 676 746 828 96 9294 253 386 89 663 90 798 859 83181 '85 161067 75. 154 605 37 837 .59 62 
355 479 627 79 89 878 937 10029 91 208 377 550 606 45 791 966 84145 162014 144 341 627 94 786 924 99 

• 143 200 56 59 70 330 67 417 658 744 369 540 82 637 945 .74 85084 397 463 163074 119 289 842 443 836 56 978 
806 20 987 112s2 97 98 468 10 776 89 94 516 643 80 1or 129 86042 5o 1s~os8 143 61 231 572 78 855 972 8\J 

Ili ciągnienie 
PO 250 ZŁOTYCH. 

96 948 58 12001 12 33 188 215 346 73 135 36 43 57 366 76 4~9 94 545 
75 405 73 595 631 720 58 877 13052 640 929 87010 11 26-4 308 67 595 906 
81 258 328 412, 66 67 523 626 34 37 42 88027 54 89 96 304. 70 !;28 30 694 
~2 712 968 76 14061 109 55 57 58 85 982 89074 218 52 65 302 86 557 726 
231S 327 50 420 22 80 89 777 875 904 052 ' 90042 55 58 ''81 620 . 25 . 82 701 439 ' 54:3. 734 1021 181 402 581 89 
94 15079 124 361 79 502 637 760 906 91039 46 333 78 406 41 704 92203 661 711 2367 405 740 56 83 826 926 
13 22 16094 97 113 78 265 309 14 40 303 524 84 604 74 78 730 ·s5A- 986 3095 211 76 46.3 93 839 992 4010 232 
54 405 41 5.43 59 670 794 884 17066 93128 96 229 63 69 302 629 761 830 323 619 5037 838 532 70 6008 438 623 
296 318 70 456 86 826 970 18219 48 935 94024 28 258 490 581 647 872 7108 60 74 297 359 785 879 941 8728 
359 483 575 96 631 923 19064 228 95034 158 260 379 467 574 712 55 807 67 9283 312 26 545 644 45 708 
371 434 50 549 616 39 726 849 960 991 96057 97 110 85 212 30 45 82 95 852· 1002-4 180 241 371 87 429 500 52 
20029 138 80 295 306 412 508. 99 669 461 464 661 804 19 975 97055 89 94 619 816 11464 67 647 71 761S 916 
747 66 87 915 21115 78 367 495 505 107 31 381 438 612 941 980 38 176 12238 326 13663 845 967 14044 161 
684 99 728 804 22 952 57 22240 45 363 404 27 607 848 916 28 42 94 15037 68 235 91 376 428 612 16030 
438 49 84 868 93 915 20 23171 251 99206 -49 557 627 99 720 844 tiJ 98 60 101 2 204 52 311 565 86 718 81 
53 98 318 32 73 90 501 24 36 57 669 968. 928 51 17034 122 30 82 220 50~ 669 
88 863 24114 89 222 43 53 91 414 100251 93 566 680 712 851 101251 805 18130 65 324 694 933 19155 88 
652 760 935 25125 370 478 562 653 629 723 26 78 809 102366 542 600 21 261 350 .672 81 851 20088 375 649 
69 738 855 985 26116 20 30 318 577 798 842 10·3027 326 27 460 81 506 18 58 21314 46 97 499 551 22029 ·264 37 4 
670 773 851 27137 350 548 58 81 630 689 975 82 104139 96 869 73 435 47 428 73 713 887 23072 137 239 323 82 
67 87 707 80 900 33 28336 74 630 56 56 609 756 872 74 10E101 30 235 52 97 436 50 86 88 614 33 709 13 87 819 
770 820 52 920 29419 590 30029 50 327 420 553 743 76 837 106097 240 986 24149 211 593 648 743 833 924 
56 292 315 412 25 45 50 63 80 795 329 753 817 18 107159 209 85 406 20 80 25050 161 336 95 574 632 745 57 
825 960 79 31109 31 310 812 975 43 651 752 822 28 58 1osoo5 so 116 2s111 51 57 323 47 77 79 86 529 86 
32111 78 215 67 80 353 63 4 73 95146 225 63 490 595' 629 ' 44 892 911 98 827 27262 81 595 823 957 28357 li19 
518 70 683 751 807 75 925 33252 85 109087 187 259 88 374 98 424 50 90 726 31 29108 316 597 748 54 64 84 
358 452 96 605 15 734 59 805 40 90 91 546 622 85 90 745 74 952 110080 30l98 348 819 966 31064 308 481 82 
997 34038 78 94 185 265 340 69 408 I 196 226 421 36 511 49 653 943 111204 555 627 97 82083 310 52 485 547 
501 91 660 723 36 841 48 35068 103 316 422 29 57 666 793 825 112071 33121 266 319 38 472 909 34849 970 
23 27 79 282 388 413 673 718 29 804 371 501 3 4 647 73 87 740 ~3 '47 858 35316 495 553 ~46 86134 89 226 340 
945 36082 169 3~9 621 37083 162 80 113018 193 232 481 114062 97 240 459 682 797 877 37142 66 68' 290 321 
259 347 69 471 657 38165 217 73 388 417 40 521 68 91 809 43 902 .4 13 463 524 936 38063 299 830 597 704 
677 824 39011 29 238 334 429 680 115419 609 18 779 ·8'0 90 16002 32 161 38 61 39149 291 393 455 62 83 40234 
734 39 831 34 40160 377 89 414 50 215 465 77 616 59 734 95 809 45 312 472 94. 591 701 77 41281 441 722 
1517 90 628 786 856 95 41279 352 86 117175 221 14 &2 89 343 407 566 610 42 335 429 688 849 907 43609 837 
410 75 521 33 85 822 979 82011 226 12 853 911 38 118041 111 78 80 3.28 44245 417 500 17 27 869 45105 450 
'4 325 93 547 606 702 16 825 932 56 42 22 614 47 757 98 801 119287 58 558 610 931 75 4612.4 430 623 
43014 93 151 85 99 241 385 422 421 418 79 705 6 849 120024 82 124 87 47119 620 793 854 980 48075 144 331 
89 715 914 44013 46 146 253 329 561 571 938 7 4 87 121029 67 77 132 99 49266 334 469 695 898 50050 98 178 
58 475 551 56 57 75 722 835 943 211 32 76 84 628 66 701 122225 48~ 635 43 51117 536 80 85 95 928 52514 
45010 24 7 325 566 616 56 876 9241776 842 48 71 87 934 78 123083 144 83 53763 73 93'7 48 : 54265 700 55059 
46023 73 405 69 576 624 35 40 711 240 46 63 532 644 ·9.Ql.T 124181 341 · 67 167 559 601 94 96 56264 472 726 
65 918 47118 32 282 378 412 31 523 422 764 93 983 1250.{!6 160 80 .23~ 44 985 57039 57 426 . 570 843 51 62 
95 767 -48136 72 329 518 78 79 820 56 364 402 10 547 781 59 91 94 806 58510 851 59425 632 704 829 60218 
28. 49263 86 87 386 63.5 839 961 22 55 i26006 3'99 531 81 . 675 78 785 320 ·85 406. 601 7 41 931 36 47 7 4 88 
~3. 2sa 99 a20 79 404' 109 65 867 998 127001 29 ·14fi B4 225 a10 423 587 61-048 5.s I-50 261 64 381 780 908 10 

.. 

6212ł. 435 154 521 684 62 789 918 87 PO 250 ZŁOTYCH. 
84 63232 331 75 95 564 601 64425 653 22 72 170 236 846 503 691 Tl8 
968 65633 80 66038 152 490 74.0 921 1005 100 39 367 1563 674 2163 881 
67047 129 49 628 68476 917 69120 482 580 863 71 906 93 8144 353 776 
336 49 429 726 899 70246 619 86 88 891 4094 89 263 99 486 561 71 68, 
936 71186 386 441 68 680 810 75 61 963 5095 310 11 623 6086 532 689 
72054 70 764 883 73193 526 66 91 808 70 7284 847 588 609 18 80 są, 
661 90 808 927 74241 57 -474 919 8304 -448 705 9065 525 665 70ł 871 

75054 199 207 26 66-4 983 76006 10350 448 74, 84 834 (9 63 11539 118 
112 277 355 592 662 720 904 77007 722 930 12623 13061 462 5ł.8 1407l 
4 40 195 315 65 79 453 694 865 909 329 413 15569 98 601 79 728 896 
85 78132 279 647 726 77 843 921 16065 630 34 71 816 28 17189 49 208 
79472 221 608 726 49 80 715 59 913 54 95 633 912 89 18326 780 808 6T, 
75 87 81004 923 82139 405 46 805 1:1043 203 342 522 835 20042 250 61. 
83453 585 815 95 98 84088 144 247 441 630 764 810 99 21008 20 38 491 
685 752 929 76 852i0 340 425 58 9121809 22277 403 658 945 23150 59 IHr 
13 15 86145 62 266 477 559 63 86 444 500 897 980 24754 811S 21 2lS1)48 
673 887 952 95 87443 90 821 87 294 556 703 26044 89 86 222 27065 
88034 160 218 78 379 585 614 '/'OO I 111 124 344 437 75 710 868 927 28173" 
53 76 89494 502 64 90 484 562 719 84 260 85 529 42 80 29060 487 30560 
is 80 91247 522 781 852 9203• 102 75 697 872 957 31026 846 548 a1ł 
14' 676 753 93287 350 432 82 777 857 32121 408 99 938 33245 480 891, 
987 94054 185 403 788 913 95262 34157 270 548 89 703 46 915 35061 
985 96135 442 932 97026 79 134 240 317 689 786 943 44 90 36049 230 841, 
323 38 678• 98557 831 51 99074 139 64 37316 452 565 721 38182 3&2 571 
363 773 922 10~394 405 882 946139053 279 90 414 503 40263 383 594 
101278 592 98 620 845 102135 56 2{0 94 606 796 814 923 41264 867 42341 
678 973 103138 247 445 88 635 984 ()31 712 43271 882 44160 45092 145 
104125 475 so2 105022 233 369 5so ! 344 693 745 58 tso84 346 11s 41220 
i06236 1504 639 874 996 107071 106. 511 4X84 86 l04 317 494 592 4.~049 
38 297 337 859 71 108187 203 401 93 117 463 736 883 88 51187 853 70 90 
683 989 109054 66 190 760 110419 685 52199 326 72 31 600 757 53128 
978 111116 493 539 610 937 112028 42 214 94 652 154 723 990 54131 234 
403 87 622 113613 730 114071 457 332 440 537 746 55313 58 56119 350 
534 681 84 11520~ 116100 10 208182 721 25 57336 1535 58381 817 119100 
117050 220 450 848 118205· 394 587 517· 60162 383 527 842 919 62339 
800 s2 911 119ąu 59 565 632 874 103 63000 632 980 64238 89 a1 159s 
120020 265 458 t:·8 75 699 828 38 020 1642 111 21 44 65057 991 66038 191 
121026 59 287 382 695 803 92 122589 359 449 577 82 732 67 994 67180 '46 
690 742 84 123244 881 '124367 428 534 619 772 68162 228 50 818 419 
679 884 917 48 150257 890 477 693 508 837 69038 77 244 458 622 25 158 

125045 76 178 230 481 749 126136 716 90 729 815 983 71381 961S 72989 
423 599 703 937 88 127885 128905 52 73220 311 78 471 835 97 937 74321' 
73 129263 88 355 489 90 639 130348 449 778 75474 561 772 76011 637 88 
131107 89 336 55 711 132092 199 232 77271 83 895 78219 621 35 79127, 
379 427 649 13307 4 466 506 668 80 299 622 990 80616 70 81222 1128 
891 H010 l85 86 284 564 779 815 82493 765 85 83019 420 907 84102! 
135270 304 474 640 862 920 186410 203 36 515 761 908 85213 6ll 371 
90 137292 797 138154 499 877 935 64 86291 639 715 87 866 87023 1508 688 
139158 94 96 140247 868 141130 829 95 903 51 88123 641 56 818 86 69' 
852 142163 203 13 76 489 867 936 964 89381 454 707 90025 863 9122l 
143153 474 620 53 761 916 144276 64 864 715 37 866 92376 93100 23 
481 545 849 95 985 145051 79 290 254 539 691 734 43 94090 216 87 il" 
887 959 146079 80 313 598 870 147232 370 726 98 95053 201 !55 402 905 '1. 
93 329 73 412 530 985 87 148389 507 960,17 267 73 506 903 86 97164 390 
149558 711 498 511 92 98037 65 184 208 703 88 
151207 55 152148 322 150 459 67 570 99093 396 490 513 65 713. 
929 62 153115 275 706 75 946 72 74 100018 419 14 65 783 889 97' 
154020 328 .51 84 640 869 155022 668 ,· 101039 46 147 466 737 856 59 102060 
82 534 156301 706 830 51 157371 182 534 805 45 103011 258 370 583 
575 7~2 871 158083 127 66 96 391 988 104589 769 105231 738 78 928 71! 
708 159018 372 486 531 98 700 917 106260 325 796 938 107568 680 108266 
27 160089 147 369 70 622 38 718 866 453 506 9 620 831 909 73 109242 588 
955 161292 435 925 162027 52 416 716 858 110144 223 875 (04 8515 88 
575 770 916 163165 124 318 48 67. 704 87 840 111134 364 584 687 78ł 
484 625 884 164118 359 401 526 28 . 112048 347 113054 178 810 11 834 911! 
629 44. 114455 838 61 115227 41 824 79 -449 

IV ciągnien re 
OtóWNE '\'YORANE. 

!0,000 zl. - 9131 
10.000 zl. - 51256 116790 122858 
6.ooo zl. - .115407 

686 ·116182 666 117277 811 45 HS 
782 118118 326 531 631 77 119007J 
63 24 463 120151 277 693 736 846 
121098 330 86 550 57 702 122034 397i 
556 620 734 124152 388 756 125099 
702 24 945 1270~2 26 800 816 55 
128087 551 780 86 129156 219 766 96 
889 988 130214 62 89 809 52 1S102ł 
431 705 857 132195 IS48 735 921 
133353 764 1341415 212 873 ł70 688 

1.500 zł. - 1322 34332 46843 49115 135069 240 839 55 1Z602 77 114 8Sl' 
614 93 137156 138128 66 810 ~18 749 

64546 64948 86097 86256 98596 139011 192 204 90 ~1 402 661 802 
121857 136647 1~3833 14M63 653 913 14025 461 99 921 

1~2085 121 229 477 143095 208 73 74 
!.OOO zl. - 3541 6478 11029 33906 98 647 947 l44084 213 316 17 515 

51249 75301 78051 80772 132189 680 145030 210 21 562 973 98 146143 
1354.33 141649 152113 11491 20697 207 671 793 810 82 147056 284 468 
24759 25191 25316 33263 33738 35662 88 523 59 984 148239 49 381 553 64 
37145 44732 49125 4!!285 5144'7 51454 990 149376 469 712 916 150082 101: 
51459 66688 70813 91661 9G269 10~g4 151 117 192 415 529 679 90 81 771 
104884 112016 116258 131577 136502 939 83 153034 100 18 380 875 1545,!i, 
146J11 154704 155242 162739 601 90 895 912 155245 898 156021 a~ 
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Nr. Ja . 

Nie rozwniem d1acze~ ni• chce pani pr.r.ekaał 
tef sprawy do prokuratury.? - przerwał w. koAcl& 
milczenie 

- Nie, nie. - odparła Helena. 
- A więc straszne to przestępstwo powd.imo lldl 

ujśd bezkarnie? · . ' 
· - Nie zut.ana~ li• na tym. •• Ni• chcit. Id 

jednakże wvrZ4dzić kftywdy... Zbyt go koc:hłm...i 
A . pom fym jest ojcem mojego dziecka. 

- Ale jak pani może mu to wszystko wybaczyd~ 
- Nie ohc~, aiby sprawa ta nabrała rozgłosu. 

Gazety zrobi~ z tego wiella\ sensację. Mąt zostanie 
arefttowanv· A co powie na to !DOJe dziecko? Nie. 
tlie, n.ie chcę się nad nim mścić. 

- Powinna więc pani przynajmniej ła\dad od 
niego, a~ dał. jej pi~ądze. na utrzyman!t. 

Bronka Zat~rska. która kochała ei~ do ezal~flatwa się nie dowie o tym co pani mi opowie. Pr:zy tej oka- - Nie, nic od lllego nae wezmę„. 
w dyre~torze wielkiego ~ank~. Romame Ja~ockim, PO- I zji chcę pa.nii op<>. Niedzieć ciekawą historyjkę: - A gd:.ie znajduje się pa.ni dziecko? 
stanowiła go zdobyć pomimo, ze był tonaty l kochał to- Jak · t · · tw 1· 6 od t I · _ Nie wi- _ rzekła ołłucho Helena. 
ne. Przy współudziale bandy przestępców wprowadziła . 0 pisarz o nymu1ę tnno~ o 1st w czy cni- .... '" & 

w tycie plan rozłaczenia małtonk6w. kow, a zwłaszcza od czytelniczek. I oto pewnego. r~ - Nie zn.a.jdufe się u ojca? 
Wysłała do Heleny Jaroeklej list anoni~owY, w k!-6-- zu otrzymałem list od jakiejś czytelniczki, kt6ra opOI - Nie, zresztĄ. nic wiem„. 

~ donosiła 1ej, te mat ia zdradz.a i ~edme z i>rzYJa· wiaclała mi, ze przeżywa te samą tragedię, jaką prze, - Zupełnie nie rozumiem pani ~tępowa,nia. 
c16łka .na balu mas)<.owym w Reducie. Równiet i Roman tyła bohaterka jednej z moich powieści· Podała mi Widzę, te pani obstaje przy zasadzie: „Gdy dadzł 
Jarocki otrzymał het anonimowY. w którym donos:zo.no . • . . . . k p .1 b . . · · d 1' k - - .J_ta drug'" T d • t 
mu te łona ma przyjaciela i bedz.ie 1 nim na balu w SWOJt unię 1 na.zwis o. rosi a, a ym się z mą spot. Cl w Je en po 1cze , ~ w 1 • ru no 1es w 
Reducie. Pomimo te' nie wierzył, it tc>na go .zd:r;adza, I kał. Chciałaby zasiągnąć u mnie rady. Zadośćuczy~ d%isiejszych cza.sacli trzymać się tej za.Sady. A więc 
po~tanowił u~ać s.ie na b:tl. Podobn~ -pósł.8;nowien~e po- i łem jej prośbie. Opowied:r.iała mi wstrząsającą histo• nie chce pani przekazać tej sprawy do prokuratury? 
wzieła r6wmeż Helena i małżo11k<?WI~ . u1rzeli e1e na 1 rię która st.a.la w sprzeczności • kodekse karnym. - Nie. · 
balu: Jarocki był w towarzystwie 1ak1eJś maski. króra ! D 1 ł . . k , ~-,-- m. . d jak • 
wskazała mu. gdzie przebywa żon.a. Jłelena w towa- otyc;y a JeJ męża, tory prz~obał cos powa.z- - Nie powiedziała mi pani otychczas, s1~ 
rzyst.wie jakiegoś jegomościa, którY t>nedstawił sie jej, nego. Kochała go jednakże wprost do szaleństwa. Pro- pani nazywa. - rzekł nagle B3!l'tosz. · -
jako autor listu a~onirno~ego: · siła mnie, abym nikomu nie wspomniał 0 tym sło. I - Nie powiem tego panu. Proszę mi wybaczyć. 

H~lena tak su~ przeJeła, ze n;ia.ż pr~bywa w tow~- wem. Pomimo że obowiązkiem moim było przekazać ale nie mogę.„ Nazwisko mojego męża jest znane.„ 
rzystw1e obcej kobiety, że upiła s1e do nieprzytomności. d ok kł nik p · t · u - d · i „ • 
Stan f ej wykorzystał nieznajomy, który wywiózł ia za t~ •p!awę o pr uratury, pr~e em, te om~ j an Jes pisarzem. .. 'Tia pan o ~ynten a z &atetanu. •• 
miasto, uwięził w podmiejskiej wi1li, zmusił do napi- -me pisnę o tym słowa.„ Co pani )est? Dl~czego pant - Jeśli będzie pa.ni ode tnnie tfłdała dyskre(:fi. 
sania list\! do m~ta. te ucieka z kocpankem za granice, tak nagle zbladła? .„ Czy pani źle się ciuje? Przynieść będę milczał.„ 
a nastepme WYWIÓZł do Argentyny l sprzedał do domu pani wody? ' . .:.,_ Nie, me, nie powiem panu. Pros:ę nie nale# 
publiczne1to. Helena zdołała wyrwać sie ze szponów N .. „ . · ,__ 'ł H 1 · J g ć p l'ć · t d d "§.ć ""--!ęk • 
swoich prześladowców i po wielu przygodach wróciła • • - 1~„: me„. - wy~idt1S!l a e ena. - . est a „. roszę pozwo 1 mI s ą o eJi:. · - .1JZ1 UJł 
do Polski. nu JUŻ lep1eJ·„ Ul wszystko, co pan dla mnie uczynił„. Jeśli będę 

Jarockłe~. °kMn' ~ył pnekoniąnY, ż~ tona necz:vwł· - Tera: jut wszystko ró%wniem ·· - rzekł moc' żyła. nigdy panu tego nie zapotnnę ..• 
lcłe go porzuciła, usidliła Bronka i za~meszkała u niego~ nvm .doseni Bartosz. _ M· • .1. wyrza.dził pani wielką Heleąa podniosła się. 
Zaraz~ banda przestepców, która z ma „wsp6łprs.cowa· k 1~ "d' ? . ł .. ~·~ z dł ? N' · d _.J 'd · I ·.i • B 
ła" zacteła Ja ezantatować i Bronka, chcac zd1>by6 pie- rr;yw ę - spo1rza JtJ prosto w oc:'y. - ga em . - ie, pan1 stą nie uueJ 'Zile - UJcp Ją ar-
niadze. symulowała nap.ad ra.bunkowY na mies:tkanie J~ - Tak -- ciężko westchnęła Helena. tosiz za rękę. - Paini tu pozost&nie. -
rockietJlo a naetepnie rzuciła podejrzenie na służąca i jej - Porzucił panią 7 - Ale ... 
narteczonei;ro, których aresztowano. U ·1 · tr • • Ił Be .a-dn go ,ale" p„ ... ; ftt'WNc:.•A,. "-•~- 1• ~ Helena t>rzYbY'WSZY do WarszawY. zajechała do 8Wó- - etym cos 5 aszrue1sze5o... - · z - e ' • _... r-........ 14 e L0..\3 • ' 

1ego mieszkania, gd7.ie doszło miedzy tnałionkamł do dra„ - Co 1 - iblitył się Bartost do Heleny. rzekł Bartosz niemal rozka.xującym tonem. · 
maiYcznej rozmowy, w WYniku której Jarocki Wypędził - Oddał mnie w -ręce przestępców, aby w ten I - Nie, nie„. P. r.oszę mnie zrozumieć. „. Jak mogę?, 
~. Zrozpaczona Helena postanowiła popełnić samo„ sposób pozbyć się mnie-.. . P.8/ft jest dla mnie zupełnie obcy... . -" . , .· 
bl>ietwo. Ale j!'dy ~alazla eie nad brzegiem Wisły, l>l'Ze- _ Nie rozumiem. 

1 

Nie tn-Ogę !ądać, aby pan mAie utnymywas„. , 
szkodził iej w tym vowieściopisarz Bart<>St, który udme• Ob • · p · -" p 
lił jej gościny w swoim mieszkaniu .. Gdy '.ąelen.a obudzi· ...... Dostałam się w ręce handlarzy tywym towa~ - raża mrue pani. roszę tutaJ pozOStag. 0<r 

ła aie f weszła do jadalni. zaraz po1aw1ł s1e tam pisarz, rem - J8os Heleny tłumiły ł:y. . mogę p. ani. Nie ~cę ~ostawi~ pa.nią n.a łaskę losu, 
kt6ry zapytał is. jak sie czuje. - .Mąt oddał panią_ 'IN ręce handlar~ żywym to- 1 aby Po rai drug1 iam1erzała paal4 wsko~y6 w nurty 

Co mogła Helena odpowiedrieó na to pytanie? warem, a panl milczy? Nie przekazuje pa.ni tej spr~ I Wisły„ . 
. Wprawdzie wypoczęła nieco, ale serce nie prustało wy do prokuratury? Ni~ mogę tego zrozumieć. · - Nie ~lę jut te~o. . 
bofe6, a na duszy było jej tak ciężko, jak gdyby przy- - O nie.„ Umarłabym chyba ze wstydu.„ .Mój - Motbwe, ale ... paru pozostanie. M()ł.e ~e 
tł.aczał J..ł jakiś niez1'ośny olętar. ma\ł jest popularną osobistością w Warnawie„. \ to dobre dta na.s oJ,oj~a. -

- W pana towarzystwie bardzo dobrze słę czt11 -- PopUla.tn2' 060bistością w Warsu.wie i _taki„. , 1 Helena pozo$tała. Trudno fef było l'C'ledwsta.-
Ję„. - odparła cicho. Bardzo panu driękuję.„ Ale łotr?.„ wi6 się woli tego człowieka.. kt6ry był db mef d~ 
dlaczego przerwał pan pracę? · - Dla mnie równie! jest to niez.rozutniałe, ale bry i 82!1ach4!tny. Pozoatala więc. .Je me p(M:fała -IWC>:s 

-To drobnostka, - machnął ręką. - Zachciało tak się niestety przedstawia sprawa. Pewtiego dnia, a , ies.10 n.azwdska. Bartosz zresztłl nie ~dał łut n&'\ftt 
mi' się porozmawiać z pan.ią. Proszę mi powiedz.i~ ściślej powiedziawszy pewnej ciemnej nocy, znala- 1 te~o . od niej, nic wracał jut d.o ł'!lfo, ~ Czym mu 
prawdę, czy nie jest pani zadowolona z tego, te prie- złattl się w rękach handlarzy tywym towarem, którzy m0W1ł&. l)Omin'lo łe prastnid wttcbieć, kim był ten 
1%.kodziłem jej w wprowadzeniu w .tycie tego istr.an- wywictli ni.n.ie do Argentyny. Cudem wprost udało mę!c%yzn11i który oddał władlnł łohe .,, ~e han.dla-
nego planu 1 mi s:i~ stainqd uciec. Gdy za·~ wróciłam do W arsza- ny tvwym towuel21. . . 

- Byłabym zadowolona, gdybytn wiedziała, te wy :z: tą walizk", kt6rą pan wid2:iał, i przybyłam do Helena przestawała myśt~ o ostatnim okrutnym 
poci4wszy od dzisiaj będzie mi lepiej. Ale nic się nie mojego mieszkania, zastałam tam jut ihna. kobietę, postępku Romana. Nie mo(fła po~~ łię ~t & 

tmiettlło. Sytuacja pozostała ta sama. am~ wyrzucił mnie i moleito mieszkania... myśl~, te Roman jest zctoląy do cte~o4 podn~ 
- Czy mote mi ~ni teraz opowiedz1e6, co ją Helena urwała w połowie zdania. Zasłoniła Prowad?.iła z śobą udątliwĄ walke, aJ 'WTełtcłe · sd61 

pchnęfo do targnięcia się na tycie? Zapewniam pani~ twarz rękoma i X'OZi>łakała się; Bartos:. stał obok niej , cycłowała się uczyni~ 0$łatnią ... „.i:'ł.„ ł wv•ł11l11 lfat 
'!e jeśli ·będzie pani odc m1iie !ądała dysktecji, nikt i w milczeniu przyglądał się jej. ' do Roniana. (Dalsmy ebJ# Jntro). 

ZYGMUNT CZAR& Kl ---------------··--1·------· ' zziębniętego, prawie namarznł~tego, p6ł t:rweeo. \thet' pó tyrri attacfł przytomnoś~ 

GRZECH NIE. POPElNIONY 
P o ur Ie st w s D 61 cze s n a. osnuta na Drawdziwvch wvdarzeniacb 

• • 
Gdy go ocucono, zadano mu szereg pyta!\. Poale­

wu nie chciał powiedzieć prawdy, opowiedział J&qj 
taką bajd~. te .przodownik pomyślał, li to ~aczenłe 
gor~czkowe. Natychmiast prtewieziono go do etpitala: 

N.azajutn lekars stwierdził zapalenie płuc • ·?OP­
Dfem lewego płuca. 

- Wiec o mało nie wyldto•ałeł? - zapytał lulłcz 
z Utośćią. . 

'W domu zasypł4ł z krwawiącym pytaniem w sercu: - Tak. U 4więtego Rocha. i>wa miesiące letałem - O mał, odrobinko. ' 
.,_ Piottuslu mój najdrotszy, Geniusiu moja na)- tam pod pierzyną. l.„ ledwo, łem wylazł.„ - Biedactwo.„ W kddym rade bardzo sł~ cfdłf, 

nbchailsza, co się z wami dzieje-„. - A c6t ci to było? te cłe widzę eałegt> i zdrowego. Przypustczam, te be--
- ' - Zapa.lenie płuc po przymusowej kąpieli. dziemy mogli teraz zrobić znów razem parę kombina-

. J'uUcł wstał następnego ranka :Mnłepokoj<my. Wer.o· - Chyba, ~ pr:&yniusowej, bo nie przypuszczałem, cyj bardzo dochodowych, które ci powetuj, poniesione 
raflta rozmowa bardzo go zmieszała. znaj!lC cię byś się kąpał dobrowolnie. Ale gdzieś to przykrości. 

Wtem trzy zapukania do drzwi wyrwały go 11 tych · się tak wykąpał T - O, !la to proszę Jut nie liczy~ - odparł Wydta 
l'Odl)'ślati. - W Wiśle. I zapewniam pana, te to nie była go- szorstko. - Z tymi wstystkimi świństwami koniec raz 

· - Któł to mote tak puka~ mmłast dzwoni~ T - rąca kąpiel... · na zawsze. Właśnie · chciałem to powiedzieć L ••. _obll-
uep114ł zdumiony. .._Wypadek? etyć .•• 

_ Tak się tym zdziwił, ł.e był w przedpokoju jeszcze - Nie. Odwet diabł&. - Obliczyć alt? - tapytał JuUtt, baje$ie u4~-. 
piT.ed swym lokajem. - Bardzo ci~ proszt, tylko nie mów do mtiłe sa- I J4C zdumienie. -

; Gdy otworzył drzwł, 0 się cofnął ze zdumienia. ,gadkami. Nigdy nie miałem głowy do zagadek. Po- - No chyba- Cą a moje dwa tnieshice choroby 
.. _ Co? To ty? _ zawołał. ..... Niemo:tliwel„. Więc wiedz dokładnie, jak sit stał ~n . prsykry wypad&k, ltt6 ł nłezdotno~cl do pracy tlie nałety mi sit porądne ad-

:nłe ' wYkitowałeU rero padłeś ofiarą„ szkodowanłe! 
- Po to włdJ\fe tu przybywam. Ponłe\Vat jednak - Alei ocaywł,cie, oc1rwt•cłe.„ l J&lde to -sobłt 

- Nie w.iele do tego brakowało - oznajmfł Pl'IY" jeszcte ledwo sit na norach •trzymam, pozwolt aobie lfc:ayaz! . 
b7& usiąś~ - Dzłeał~ tysfęey llłotych ra wt1syitko f&Htnfi 

I bez krępowania się wstedł do mieszkania. Usiadł, po c111Q w 'ldllm &daniach r6wnłe zwłt- - Bo. hol„ Wi~ te masz dobry •petyt.. 
- Chodt· tędy - rzekł Julicz, wskazując mu dron złych, jak jaskrawych opowłedtiał, z jakim 1kutkiem - Moim zdaniem, jak najbardliej uzaadDfOQ". 

Cło ewego gabinetu. tropił pewnej mrotnej nocy lutowej osobnika, kt.6reio Mllm tbyba prawo? 
Następnie zarnknął dnwł, cicho 1ecs dokładnie f nazywał „diabłem • ruin„. - Oczywiście, !łłda6 nwaze ntołess. 're . 'j)t'lW'e 

me.znacznie schował klucz do kieszeni. Wreszcie spojrzał Rzucony do Wiały przez silnego a 1ręcznego prze- mus. Ale ja r6wniet mam prawo odm6w16 podobllf1ll 
na pnybysza badawczym óklem. cfwnika. sostał z blej wychumlęty pnea jakieroś plas- qdanlom. . 

. Przybyszem tym był po prostu znan7 nam juł do- kana, umieazkaleso w pobli.tu. który wlunlt t1racał - Rad8fłb1ttl postęl'O'W&~ ee ant' ostrohł~J~ 
brze .Wydra. ' do domu I 1ły1zal Jtgo tałosne wołania o potńoe. Gd1 Wfem bardr.o 1'te!e. Byłoby Jeflf ej td:vbrtn •ft nłt wt-

- Co się z tobą dzłało, gamoniu T - u.pytał J'ułlcl wszakte nadbieirło r6wnfeł dw6ch policjantów 1 ko- l sradał 1 tym, rdsie oalety. N~e radziłbym se • ,.. 
• z.acie\(awienlem. - W jakie.j melinie sto ukrywałeU I tnłaari~tu wodnel(), 6w „zbawca", który włdocznłe wo-- I dzier~ ' 

. - W szpitalu. _ . :· . ~ ało ·a . nlmł nie spotyka6. ·•nlkn-1 CIY1lł p~zeJ. - Jeatd rzecąwfłcle tero ldaufaf 
.:... Co? W szpitalu? W Wars~wieT Policjanci przenieśli go do komisariatu dril!cego, (Dalszy cł4r Jutro)\ 
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·Jto l)l'ZYbyeiu do mieszk.&ńi& swej •fo•trY J111on Karaki 
11>alił natychmiast mundur oficera. Pwi Staini-sława 
01>0wiedziałia mu o ucieczce swego meta. Na za:pyta.nie 
o los Anieli, odrzekła StaniałaW!a,, te. sadziła. it dow!ie sie 
• tym od niego. 

Po tych słowach doktór Karaki zerwał się s miej-
sca. Chwilę stał zmieszany • .,. 

..... Co talmego 7 Anfoli nie ma 'Y'f :Warszawie 7 
- Czy ty me wiedział ej o tym? 
- Nie, od czasu,_ jak WYjechałem do Petersburga 

l'de mam ładnych wiadomości od was. Stasiu, opowiedz 
ani. co się atało .z Aniel11 ! ... Została wtedy u ciebie, 
11:11 •łt co4 s nią wydarzyło 1 - spoglądał u niia takim 
IDl'C)Jrlem, jak gdyby przeczu,wał ~ .złego„. 

- Aniela pozostała u nas tylko kilka dni, potem n!e­
lł.ot7 m6j małtonek.„ :Wszystko• jego wiiny.„ 

: - ~lu, bła~ efebie, opowiedz mi wszystko, 
irłea przeCJeł., czym jest Aniela dla mnie.„ Byłem prze­
łoD&11J, łe ona jest tutaj.„ Byłem o n4 spokojny. Sta­
~u. powiedz mi wszystko, li~ się z najgorszą ewentual­
lll04cł4_ 

. :Wobec talOej 11L&tal'Cey'Wolcf, Stanisława zmuszona 
ilła opowiedzi~ wszystko: w jaki sposób, z jakich po­
WoMw AnJela opu4clła jej dom. Karski hamował z tru­
tiem anv6j gniew„ 

. . - Tw6j mąt jeat Wilęc taki giagia.tek! Nłgidyś mi ni~ 
Dpowładała eo to za typek':.. · 
I - Wstyd mi było, W'nystko w sobie idu­
,llfan-l 11iiłczała:ni. •• Miał~~ nadzieję. te to -prze.Jazie, .te 
.ii • esaaem .zm1en1, mote porzuci to rozpustne tycle„. 

· · ..... Ozego jednak chciał od Anieli, · i to u ciebie w 
iemuf, 

.....,. Sama '4ałam jej Pfel!dą(!ze,' · aby um~liwlć 'Wy-
~ad.il , I 

· - DoJat.Cf ona wyjecliałat 
. - Do efebie do OS80Wca, r'dzłe ty byłel .• 
. _. '.Al!dela była w Oasowcu? - zdumilał się cłokt6r 

K&l'lkf.. , 
- Z 'ćtrogł otrzymałam otf niej lf st. Zdaje 11łę, le 

"1&m ro jeszcze. Zaraz poszukam, długi czas nie wied:nia.. 
fam, of Ił, li nf4 dzieje. roto 111ieda.wno temu otrzymałam 

. od niej kartk,„. . 
- Od Anłel!lti 
..... Tak, :n.a.pisała 'do minlłe '.ltłllta słów zale'dwle -

.loit.6r Karaki słuchał ją ~ zapartym tchem - Chciała 
· ~edzieć się. gdme ty jeste§... 

- I dalej? 
. - Odpowiedziałam jej natycrunfut. Podałam jej 
MJ adres w .obozie Jeflc6w. Sądziłam, te napisała do 
IUble.„ 

- - Nic me otrzymałem, cey muz jeszcze nrtę'T 
·- Zaraz ci ją pokażą. 
Pani Stanisława wysunęła szufladę w kredensie, 

aiczęła szperać at wreszcie znalazła obydwa listy. 
- Oto proszę! - podała kartkę Karskiemu. 
M'złął ją dmącą ręką, i poCTAłł poterać oczyma sło­

ir&, ułe wiedząc sam, co o tym myśleć„. 
- Tak, na pewno napf.sała do mnie„. Ale ci łajdacy 

me oddali mi jej listu„. 
- Jestem tego pewna. Przeciet ja równiet wysła­

łam kiilka fistów do ciebie„. 
- Ale skąd wysł.aba te karty pocztowe? 
- Podała tam adres.„ Zapomniałam jak się to mia-

•teczko nazywa„. 
Ale gdy Karski przeczytał ostatni adres Anieli. 

wszystko wydało mu się jasnym„. Była to bolesn·a ja­
!ność„. 

- Teraz rozumiem już dlaczego Aniela nic do mnie 
'lie pisał.a.„ - odezwał się do swej siostry. 

- Czemu to? 
- Albowiem znajduje się po stron ie rosyjskiej, czy-

tałem w p1Bmach. Rosjanie odbili z powrotem ten kraj. 
·w ciagu kilku dni trwały tam zażarte walki. Kto wie, 
czy tÓ nie zaszkodziło cywilnej ludności „ . Kto wie, co 
się teraz dzieje z Anielą ... 

- JakbY nie było, wolę M.oskali bardziej, niż Njem­
. c6w„. Na pewno ta~ takiego glodu nie ma, 'jak tutaj ... 

- Byłem przekonany, że Anielę tu zastanę.„ - 'Mó-
wił dalej rozmarzony Karski. · 

Nagle poczuł jakąś dziwną pustkę w duszy, wydało 

Rf .•. I!!!!!!!!!!R __ __ ~-„ •!SI~ ID! ; I Str. a.. 
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mu a~ te tycie. całe amaciło dla6. warto!ć„. Sam roz­
myślał nad tym: piałem w moim tyciu, a azczególntle w ciągu kilku lał 

woj~y. Nigdybym czego4 podobnego nie przypuszczał„. 
- Nie powiedziałeś mi jeszcze, w jaki sposób uciek­

łeś od tych psów„. 
Po cót ryzykował swym ~yciem? Po co uciekał? Co 

teraz pocznie? Aniela - wydawało mu się-jest wszyst­
kim. Bez Anieli nie ma nic, niczego mu nie potrzeba.„ 

- · Janek, idt wyspać się, widzę, te jesteś bardzo 
zmęczony - posłała mu Stam.isława łóżko, w kt.6rym lcie­
dyś spała Allliela . 

- Ucieczka, w mundune nllemieckiego oficera nie 
była trudna. Polak, aderżant niemiecki dopomósł mi„. 
Ale droga tutaj.„ 

Dokt6r ~ar~ki opowiedział jej o swojej drodze, peł­
nej przygód 1 piętrzących się Diłebezpieczeństw. Na:r.a­
jutrz po ucieczce zaczęto szukać jeńców.„ Sam widział 
swoją fotografię w niemieckiej gazecie.„ W dziefl ukry­
wał się w lasach„. W: nocy jechał dalej„. :w; koflcu prze­
dostał się do Warszawy.„ 

- Nie wid21iałem jeszcze Ireczki - usiłował dok­
tór Karslci uspokoić siebie i wszedł do pokoju dzieclca. 

Stał chwilę obok łóżeczka, w którym spała mała 
lreczka. Twarzyczka jej była wybladła, z trudem oddy­
chała. 

- Wyrosła, twoja córka, ale tle wygląda.„ - na­
chylił 11ię doktór Karski nad łótlclem i ucałował główkę. 

- No, chodt spać, muszę wsta6 z same&'<> rana -
odezwała się pani Stanisława - Muszę stal14Ć w ogon­
ku za chlebem.„. 

- Có.t dziwnego, arui kropli mleka, ani jednego jaj- Doktór Karki nie mógł jednalC usnąć: przekonruny 
był, te zastanie tutaj Anielę, te teraz rozpoC7JJlfe się dlań 
szczę,§liwe życie. Gnębiła go jedna myśl: gdzie jest Anie­
la? Jak m~e przedostać się na rosyJsq stronę 7 

ka.„ I tak czynię nadludzki wysiłek, aby to wszystko 
znłeść. 

- Stasiu, nie troszcz się, wszystko da się jeszcze 
zmienłć„. N.agle w umyśle jego zrodził się niezwykle hlf.ały 

plan, który postanowll natychmiast urzeczywistnić, 
gdyby nawet miał postradać przy tym swe tycie.„. 

(Dalszy ciąg jutro). 

- Nie starczy mi · jednak sił, aby to wszystko 
znie'ść„. 

- Powinnaś jednak wytrwać, ja sam tyle wycier-

-·· o 
. ~ 

C6rka Negusa •• pielegniarka 
w londyńskim . szpitalu 

W. jednym z londyńskich szpi­
tali dla dz.ieci pracuje młoda 
pielęgniarka, która budzi wielki 
podziw u młodych pacjentów. Zre 
aztą nie ma się czemu dziwić . 
Jest to bowiern . · , ' e niezwyk­
ła pielęgniarka. Pracuje ona 
W}lrawdzie tak sumiennie jak 
wszystkie · jej koleżanki, ale JeJ 
'.śnieżno - biały fartuch i czepek 
silnie odcinają się od ciemnej 

, skóry i czarnych wspaniałych o­
czu„ 

Pielęgniarka ta jest potomkiem 
kr6lowej Saby i pr~ed trzema 
zaledwie laty naletała ~o panu -
ją;cej rodziny królewskiej. Jest 
to' księtniczka Tsa:hai, córka byłe­
go króla abisyfiskiego, H!81ile Se­
laiisie. 

W czerwcu 1936 roku, gdy 
negus przybył wraz ze swoją ro 
dziną. do Am.gLii, gdzie postanowił 

cie, która otrzymała bardzo sta • 1 ło.ści pracowa~ w charaktei'U pfe. 
ranne wykształcenie, zna dosko- lęgniarki w szpitalu dla dzieci, 
nale kilka języków europejskich aby nieM pomoc chorym, nie­
i lubi muzykę; zamierza w przysz- szczęślriwym dzieciom . 

oaiedlić się na stałe. księżniczka I Kanad9J·sk·1e p1·ec1·oraczk1· Tsahai, licząca wówczas 18 lat, 
służyła mu za sekretarkę i tłoma-

czke. bedil przedstawione angielskiej parze królewskiej 
Ale z czasem praca ta się skoń 

czyła i inteligentną ta dzięwc.zy- Podc;as gdy angielska pM'a I z dwóch wagooów i dr. Dafoe 
na, która nie lubi próżnować, po królewska odbywa podróż do postarał się ponad:to aiby pociąig 
stanowiła nauczyć się Jakiegoś za Kanady, w kraju, k!tóry ocze- był dob:nz e wydezynfekowany 
wodu. Wybór jej padł w końcu na kuje ~eh przybycia, czyni się i taopatrzooy w cpecja•L'ną w~v 

pr%ygotywania do innej podró" tylaoję. 
pielęgniarstwo. Praca w tym za- ży, otoczone1' ści:słą ta1· emnicą. Podróż odibędzie się w :tUIPeł-wodzie nie była jej obca, pon.ie -

· Sprawa dotyczy kainadyjs" nej tajemnicy i pod eskortą ar" 
wat podczas wojny abtsyfisko - ki<:hpięcioraczków, które będ:a mi dete'ktywów. Po przybyciu 
włoskiej pracowała w jednym „ . 
ze szpitali wojskowych. przedstawione parze k.rólew" do Toronto pięcioracz.ki zamie# 

skiej 22 maja w T orooto. W szkają w specjalnie dla nich U" 
\Vkrótce miną trzy lata od zwią:.ku i tym dr. Dafoe r:::ądzonym mieszkaniu, do któ" 

chwrn, gdy rozpoczęła stądia. przy pomocy trzech imnych o• rego adres jest również okrY~Y 
Przypuszcza, że w październiku pickunów dziewczynek opraco" mgłą tajemn.ky. Dr. Dafoe ni~ 
bieżącego roku złoży końcowe eg wuje wszystkie szczegóły pod- chce bowiC1tn, aby d:ziewc~ynki 
zaminy i otrzyma państwowy dy- róży z Calein.der, stałego miejsca zetkm.ęły się z tłumem <;ie~­
plom, który da jej uprawnienia pobytu pięcioTaczkóvi do To" wskich, który by praglflął 1e UJ• 
do pracy w szpitalu. Obecnie od ronto. rzeć z bliiska. 
bywa ona tylko niezbędną prakty Będzie to ich pierwsza pod" Dr. Dafoc wolałby prawdo" 
kę w szpitalu, gdzie nazywają ją róż, ponieważ dr. Dafoe nie podobnie, aby już było po po~ 
„sjostrą Tsahai" i pracuje tak jak pozwala im opuszczać domiku, róży. Nie są to bow1e~ spok?'l• 
wszy~tkie inne pielęgniarki. Za- w którym mieszkają od urodze• ne dzieci i moiina . się po nich 
czyna swój dzień w.acy 0 godzinie nia i do którego zostały prze• wszystkiego spo-dz1ev.:ac. . Ich 
w pół do ~ióclmej rano i pracuj~ niesione z domu rodzicielskiego wychowawczyni i dwie pielęg-
z krótkimi przerwami do 5 po zaraz po przyjściu na świat. nial'lki od dłuższego czasu st~-
południu. W związiku z tą podróżą rząd raiją się wyja.śnić. im ma~zem~ 

I oto księżniczka T•ahai. po· kanadyjski oddał do dyspo• dobrych mamer 1. n'.luczyc . głę 
siadająca najbardziej fantastycz zycji dziewczynek i ich „świty" bokiego ukłonu, 10:k1e ~ow~~ 
ną linię genealogiczną na świe- .specjalny pociąg, składający się złożyć przed dosto1nvm1 gos me 

• 
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Okręgowe Biegi Narodowe ·o za aro u . niedzielne łransm.isj~ • 

Polskiego Radio 

V 

' „ 
Ąp~~ka ~azowieck~. Warszawa .• Mazowiecka 10. · \ 

Dzień 12 b. m. jako czwartą 
rocznicę śmierci Pierwszego 
Marszałka Polski Józefa Piłsud~ 
skiego obchodził Gród Trybu­
nalski w żci'łobnym skupieniu. 

Na domach prywatnych i bu· 
dynkach giłzi~ mieszczą się u­
rzędy i inątyfućje wywieszono 
sztandary narodowe z krepą. 

W godzinach przedpołudnio­
wych w świątyniach wszystkich 
wyznań od'prawione zostały na­
bożeństwa żałóbne. Galowe na­
bożeństwo odprawione zostało 
w kościele Farnym, które cele­
brował ks. dziekan Goździk w 
asyście księży wikaryE:h. Mło· 
dzież szkolna wysłuchała żałob­
bzch mo'dłów w swoich . świą­
tyniach: · 

W naboieństwie u ·Fary wzię­
li bard~9 liczny udział przed-

stawiciele władz i urzędów, 
wojska oraz organizacyj spo­
łecznych ze sztandarami przy• 
branymi krepą. 
· W godzinach wieczornych o 
godzinie 8.45 na placu wojsko­
wym przy ul. Wolborskiej, przy 
odgłosie żałobnych werbli sta­
nęło w s~eregu wojsko, przed­
stawiciele władz państwowych) 
samorządowych i delegacje or­
ganizacyj społecznych, gdzie w 
3-minutowej ciszy uczczono pa­
mięć Wodza Narodu, a komen­
dant garnizonu odczytał wyjąt­
ki z pism Józef a Piłsudskiego . 

Na odgłos dzwonów i syren 
fabrycznych cały ruch w mieś­
cie ustał na przeciąg 3 minut 
przypominając · społeczeństwu 
rocznicę śmierci jednego z naj­
większych Polaków. 

lrHitowanie· 1rarnwni~a l. M. 
w :.P·iotrkowie' Trybunalskim 

Robotnik Piotrkowski, który Laką jest kontrola nad inka· 
o spr.aw~ch samorządu miej- sentami miejskimi. jeśli tak 
skiego jest .:dobrze poinformo- łatwo mógł- sobie taki Polak 
wany .dóQOsi w sobotnim · nu „pożyczać" publiczne pieniądze 
merze . o aresztowaniu defrau· oczywiście na wieczne oddanie. 
danta Edinu.nda Polaka, 'zatrud- N 1 . d d , · p l ·k tylko 

. t t . z d a ezy o ac, ze o a 
m?~eg~. os 8 mo prz~z arzą dlatego dostał po opuszczeniu 
M1e1sk1 w charakterze inkasenta. . . . . d gd · · st go 

Polak .· zdefraudował blisko więzienia posa ę yz .Je -
400Ó zł co na ubogą kasę Ma· rącyJn wyznawcą partyJl'!Ym le­
gistratu piotrkowskiego cierpią- weg? skrzydła P.d~· S. 1

1 
prRze

0
z 

h . b k tó k' pewien czas po p1sywa " -.c:' ~a c romczny ~a go w 1 b t 'ka" b ał udział · w eksce­
me )est rzeczą obo1ętną. 0 m '. r h 

6 
· · za 

Co charakterystyczne· to fakt, sac~ ma1owyc. 193 r. '. 
Ż P l k · d , ·ł grozbę strzelania do premiera e o a me awno powroc1 z b' , 
więŻienia, gdzie odbył całorocz- rządhu bz ł kakra mow maszySnąod-

a . ka - wyc y s azany przez 
n't! rę. Ok p· t k · , ł 

Dziwne się wydaje dlaczego, rągo.wy. w. 10 r owie na po 
tak zaraz dopuszczono byłego rok~ w!ęz1ema, którą to karę 
więtnia do grubszej gotówki i odsiedział. 

Nabożeństwo. 
W dniu dzisie;szym o godz. 

9 rano odprawione zostanie z 

...... 
' 'Młoda · .. , i) „ 

Samobójczyni 

Marsz Sulejówek - Belweder 
za życia Marszałka Piłsudskie­
go odbywał się w dniu Jego I­
mienin i stanowił hold sklada­
ny Komendantowi przez Zwią­
zek Strzelecki. Od roku 1936 
marsz Sulejówek -Belwedel' or­
ganizowany jest w pierwszą 
niedzielę po 12 maja, jako w 
rpcznicę śmierci - ku uczcze­
niu Pamięci Marszałka. Pols · 
kie Radio co roku nadaje trans 
misję z Marszui W niedzielę 
dnia 14 maja br. odbędzie się 

racji Tygodnia Polskiego Białe- W dniu 8 bm Stanisława Sze• 
go Krzyża nabożeństwo w koś- wczyk, lat 16, służąca, zamie­
ciele św. Jakuba (fara). szkała we wsi Huby Ruszczyń-

0 liczny udział uprasza PBK skie, w zamiarze pozbawienia 

Jeszcze o walcu 
„Za Olzą" 

również transmisja radiowa o Pisaliśmy już kilkakrotnie o 
godz, 19.30. Nadany zostanie nowym utworze muzycznym na 
start, fragment ze strzelnicy · w fortepian kompozycji Piotrko­
Rembertowie, fragmęnt z biegu wianki pani Marii Rożanowi­
na trasie oraz zakończenie mar czowej · pt. "Za Olzą•· 
szu. Przy mikrofonach sprawo- Walc ten - jak orzekli jed­
zdawczych: red Jan Piotrowski nogłośnie znawcy sztuki mu­
i red. Władysław Szcześniak. zycznej - wzbogacił aktualną 

dla każdego Polaka nazwą ro­
W dniu tym transmitują roz- dzimą sztukę muzyczną. Wszy-

głośnie radiowe ó godz. 16.30 scy miłośnicy muzyki powinni 
drugi etap Biegu Narodowego zapoznać się z tym utworem 
a mianowicie . okręgowe Biegi salonowym, tymbardziej, że jak 
Narodowe. Zbiorowa audycja nam doniesiono, walc "Za 01-
radiowa odtworzy najciekawsze zą" zostanie przekomponowany 
fragmenty wszystkich 14 bie- na orkiestrę i zademonstrowa­
gów. W biegach tych biorą ny będzie przez rozgłośnie Pol­
udział zawodnicy wyeliminowa• skiego Radia w Warszawie i 
ni z· biegów 3-cio majowych. Łodzi. · 
Również w niedziele w przer Egzemplarze walca „Za 01-

się żyda pode.rżnęła sobie ·gar· 
dło brzytwą. Po udzieleniu jej 
pierwszej pomocy lekarskiej . 
na miejscu, została przewiezio­
na w stanie ciężkim do ~zpita 
w Radomsku. 

Miała , 
dość egzekucji 
Pani Pietrzykowska zam, w 

Piotrkowie przy ul, Legionó" 
nr. 6 śtawiała czynny op~r po,~ 
borcy skarbowemu m, . Urzędu 
Skarbowem':' podczas ·yvyko~~­
wania · czynności służbowych. 

I ł' :":··\ 

Uciekinier . 
U dniu 10 bm. przez tut.· Wy­

dziel Sledczy zatrzymany : zos­
tał Paczkąw.ski Jan, mieszka­
niec wsi Niechrybka p-owictu 
Przemyśl, poszukiwany pr.zerz 
Władze Sądowe. · · 1 „ ··' ~ • 

wie koncertu muzyki obiado- zą • nFtbyć można po cęnie zł 
wej, rozpoczynającej się 0 go- 1,50 w większych księgarniach Trup na pol.ac.h. 
dzinie · 13.15, usłyszą radiosłu- piotrkowskich oraz w Admini-
chacze reportaż dźwiękowy stracji Dziennika Piotrkowskie- Na polach majątku Woia Kiy 
z Międzynarodowego Kongresu go, ul. Słowackiego 18 tel 10.21. sztoporska znalezion~ . zwłoki 
Szybowcowego. Autorka część doehodu ze Godździka Stefana, lat .22, mie 

Regionalna transmisja sprzedaży walca przeznaczyła na szkańca Woli . Kryaztopors~łe). 
z Trz.yń~a · cel filantropijny. . Przyczyna śmierci narazie _ nl'e 

ustalona'. . . . / ). ') 
·W niedzielę ' dnia 14 maja Kto chce 1"echać . I • 

Polskie Radio organizuje regio T ragiczn'a śmi.er~ . .r 
nalną audycje z Triyńca na do Kopenha9i '· 1 

Sląsku Zaolzańskim. Transmi· ' Zarząd Główny Li 11i Morskie}· Na ' torze wyścigo\V~II\ ,w,. ~~-
. · · 11"dz· 9 15 6 bianickie1· 37-letni dżokej Gu1·· SJa rozpocznie się 0 

&u • i ·Kolonialne1· or"anizu1'e wycie- · 
b · ' t 1. ' • ła para 6 resz Ba.alin. w czasie obiiżcłża-na ozens wem z ~oscio c.zkę morską do Kopenhagi na „ „ 

fialnego. Mszę św. odprawi ks. s/s "Pułaski" v) terminie: 30_"0 nia koni konia spadł z n.iego 
H k Ol k W • '1e nabo I§ i doznał szere"u ciężkicłi- o'-ra enry sza · cza - czerwca, 1, 2 i 3 lipca br. 5 Y 
· " t ' · "- b,..dzie chór żeń. P.o udzieleniu pierwsze, i zerrs wa · spiewa<.; "( · Program pobytu w Danii ,.. 
Katoli~k!ego s.t~warzysz~1~ przewiduje zwiedzenie miasta pomocy przewieziono dzokieja 

HBWBIOC'l
·nu kSl.ijZ.kD p·1 ·01r~ ·uw·1un·1no Mł!>dz1ezy Męskie) '!- ··Trzy~ca Kopenhagi, insty.tącyj społecz-- de szpitala. . 

· ktory z towarzyszeniem orkies- nych w Kopenhadze oraz wzo- ·-----------...-
, . . . . try smyczkowe) wy~ena Vl Pol-. rowych gospodarstw rolnych i z·attinę· ła k&rt1;1. rejestrac7Jna. 

ską Mszę Zukowskiego. obiektów spółdzielczych na pro- 6 wyliana przez za~ 
„. o e1·skup1·n1·e Pó nabożeństwie Stefana Ki• w"1nc1"i. . rząd Miejski w Piotrkowie na1 nazwla~ 

. ł h ko Tlłdeusz Kobylański, rocanil,c 11)20, 
sielińskiego zapozna s uc aczy Koszt wycieczki wynosi od którą niniejszym się unlewdnia.' 

li. Pokruszyli sobie zawsze zęby z najwięskszymi bez mała w E- zł 82 do zł 172. W tych dniach ukazała się 
na pólkach księgarskich wspa· 
niąl'a . w treści książka piotrko­
wi~nina, Stanisława Królikie­
wicza, · mgr. fil., który napisał 
opówie§ci o Biskupińskim gro­
dzie„ pt.: „Jakby dz!ś". 
. „Jald)y dzis" - tak nasi 

praojcowie. sprzed 2500 lat mu­
sieli stać na straży zachodnich 
granic i czuwać; by nie wdarli 
się ~o ich sied'zib zachodni, a 
zawsze nienasyceni, żarłoczni, 
chciwi i drąpieżni „głodni goś­
cie.... ' 

„, 'Książka, zaopatrzona przed-
mową dri•Rajews~iego jest na· 
ukowa i przeznaczona w pierw­
szym rzędzie dla pols.ktej mło­

' dzieży. ale styl . - swoisty styl 
Królikiewicza - ujęcie w for-
~ie opowieści czyni z tej książ­
ki fascynującą lekturę o lu­
dziach, których charaktery z 
wielką wnikliwością autor przed­
stawił na tle . ich codziennego 
życia. · 

„Jakby dziś" czuwali ojcowie 
w Biskupinie i bronili się przed 
zaskoczeniem Germanów. -
.I zawsze stawiali im dzielnie 
ao~-~~ ~filow~n. kffi­
rych chcieli podbić -nid mog· 

na progach ich chat, które były u ropie hutami żelaznymi w Zgłoszenia z zaliczką w wy- ·. ~ . . 
osobną twierdzą. Trzyńcu. sokości SO proc. ceny wycieczki Zawody lboksersk~e 

Tak było przed 2500 laty. - ,_..------------: o'°az z wpisowym w sumie zł · · · 
H T lk Gdzl·e 1'mb1•yk ' 2 - należy nadsyłac' w term1·- Klub Sport-Owy Zw. Strzelec-istoria się powtarza. Y o k" p· t k · d 

• 1 kt nte do dn1·a 29 ma1·a b. r. do iego w to r owle urzlł za w na kruszenie zębów jest więce) e e rycz ny · l' · K'l", k' d , d · 
d 'ł b, · 1· tam rrorA.c0 herbata Biura Zarz„ du Główne"o Ligi ' sal im. J ms 1ego , zis_. ma ziś s1 y, sposo ow 1 wo l opo "' „ „ 't! l!i 14 b d 11 3 d 

d ł i • Morsk.ie1· i Kolo~ialneJ·, Warsza- m. o go z. „ „ O- Zl!,WO Y 
ru . aż o zwycięstwa . na zawo.an e W'd k "O bokserskie:~z udziałem . Z. S. 

Książka jest na czasie. Aktu· IMBRYK ELEKTRYCZNY wa, . 1 0 ł • p W Kl 
alna. Zagadnienie .-J'akby dziś". io'trków' i 0 jskqweeo ., .. ubµ 

„ bez sznura Sportowego Łocłź . klasp ~·A". 
Dosłownie - jakby dziś. od zł !l3.50 na spłaty -• • Różne. Bilety w cenie ·99

1 
· 15: 54 i 

Dzieło to wydał autor z wiei- 12-to miesięczne 49 gr. wcześniej do nabycia w 
kim wyczuciem chwili. Omó- w Sklepie Elektrc.wni SL Y SZYSZ ŹLB? Ma~z ~um? składzie aptecznym E. Grab-
wimy je wkrótce na szpaltach oraz u akwizytorów ' Cieknięcie uszów? Żądaj bezpłat- skiego, Sł, owackiego 32_. 
naszego pisma w osobnej re- ne.:o prospektu na sztuczne bębenki. 
cenzji. -zp.. BE Z Pt AT N A PREMIA „Eufonfa", Kraków, Olsza. 

Cey:tajęie. Dziewnik Piotrkowski PORCELANOW '( SERWIS 

Niem~y między sobą oo HERBATY. 

We wsi Ławy, gm. Beł.'.:ha- ·-------------: 
tówek, mieszkaniec tejże wsi Zycie kobiece 
Eihorst Leon zadał nożem kil­
ka ran w plecy Deringowi Ar­
noldowi tamże zamieszkałemu, 

w nowej szacie 
powodując mu ciężkie uszko- Do niedzielnego nakładu na­
dzenie ciała . Przeciwko Eihor- szego pisma dołączamy nr. 18 
stawi policja wdrożyła docho- tygodnika premiowego w no· 
dzenie. wym powiększonym wydaniu. 

Sądzimy, że zgodnie z życze-

,,so ko" ł .600" _ pmo
0
Jst

0
ki niami naszych Sz. Czytelników 
- obecny dodatek z uwagi na 

cykl na polskie drogi. Wyłączne za- format i treść cieszyć się b~-
stępstwo Biuro Techniczno Handlowe d · k 
B. Konopińskiego, Piotrków Tryb„ ul. zie jeszcze w1ę szym powo-
Słowackiego 6. dzeniem. 

------------------KIN O CZARY ~lłlUlllla. Dziś Wybitny film ~rtysty· 
.TEATR . ~QlllUI' . czny polskiej produkcji 

Według znanej powieści M. · Ukiewskiej p. t. 

STR A:CHY 
Niezwykła sensacja świata filmowego. W rolach głównych : 
Blanka Karwowska, Mieczysława Ćwiklińska, Eugeniusz Bodo, 
Józef Węgrzyn, Jadwiga Andrzejewska, J. Woszczerowicz i in. 
Nowe oblicza zna.nych mistrzów ekranu, nowi ,ludzi. no\.Ye twarze 

Popoł o godz , 12 Wyspa ro:zhitków. i o 1.30 Agentka H·21 

Począte.k cc;dziennie o g. 5 w święta o g. 3. Ceny zwykłe. 

Kino-Teatr 

Dziś! Jednocześnie z Warszawą Dziśl 

film nieoczekiwanych sytuacji i kapitalnych dowcipów Kino - Teatr 

Ulubienica Uum6w, wiośniana SIMONE SIMON, 
największa gwiazda francuskich filmów, bohaterka 
„Matury" znów czarować Was będzie w najnowszym 

filmie miłosnym pt. 

R o M ft D N I s z c z Ę ś CI A rRZYOOOH WE ·OlJOJE „A ·S '' 
W rolach tytułowzch: Frideric March i V. Aruke 

I w Plotrkowie W roli amanta JEAN-PIERRE AUMONT. 

Al. Maja 11. Popołud. o g. 12 i 1.30 Króla.wa Przedmieścia 

1 · • Początek o godz. 5 pp, w niedziele i ś"'ięta o godz. 3 po poi. :.. ...................... „ ... !111111 ......... „„ ... „ •• rm.m ............... „ ................... „ ......... „ ... 

w Piotrkowie 

pl. Niepodle­

-głoś~! nr. 2. Nąd program: Przepiękna kolorówka 

miesięczna „Dziennika PiotrkowskiegoM wynosi 2 d. 50 gr. z dostawą zl. -3, CENY OGŁOSZEN: 1-sza sqo. 1 .wiel'$Z mil. jednołamowy .80 Ilf 
PRENUMERATA: kwartalnie z przesyłką zł. 9, ' rocznie 36 zł. Konto P. K. .O. Nr. 602.48() , w tekście 60 gr.Ostatnia strona 40 gr., drobne 20 gr. za wyraa 

Redaktor i Wydawca: Bror\islaw Kalwary. Józef Walecki Drukarnia Polska Piotrków, ul. Słowackieao 23, tel 10 ~ 
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